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NUMERY ALARMOWE
Państwowa Straż Pożarna 
 	 (998) 	 32 326 23 10
OSP Ł. Górne		   32 224 21 20
OSP Ł. Średnie 		  32 224 21 22
OSP Ł. Dolne		  32 224 21 21
Policja	 (997)	 32 226 85 10
Straż Miejska 	 (986)	 32 224 44 71
POGOTOWIA
Ratunkowe 	 (999)	 32 226 21 00
		  32 226 26 65
Centrum Medyczne 		  32 325 76 00
Gazowe	 (992)	 32 227 31 24
Energetyczne 	 (991)	 32 303 21 55
Ciepłownicze		  32 226 21 36
Wodno-kanalizacyjne	 32 224 18 37
		  32 224 14 52
PGKiM		  32 224 10 88
		  32 224 15 50
Punkt konsultacyjny Gminnej Komisji
Rozwiązywania Problemów Alkoholowych 
		  32 224 23 90
PRZYCHODNIE
Proelmed (ul. Wyzwolenia 30)	32 324 31 23
Przychodnia (ul. Staszica 4a)	32 737 02 30
Przychodnia (ul. Chopina 17)	32 736 76 70
		  32 736 76 55
APTEKI
„Arnika” (os. Centrum 7)	 32 224 38 39
„Novum” (ul. Dworcowa 10)	 32 224 10 18
„Moja Apteka” (ul. Staszica 2/2)	
		  32 736 80 90
„Moja Apteka” (ul. Barlickiego 2) 	
		  32  738 90 90
„Dbam o Zdrowie” (ul. Wiejska 13)
		  32 322 70 95
„Dbam o Zdrowie” (ul. Chopina 17)	
		  32 736 76 37
INNE
Urząd Miasta		   32 324 80 00
Starostwo Powiatowe		 32 324 81 00
MDK Ł. Górne		  32 224 10 33
MDK Ł. Średnie		  32 224 48 18
MDK Ł. Dolne		  32 322 94 46
PiMBP (biblioteka)		  32 224 14 12
Parafia Ł. Górne		  32 224 10 13
Parafia Ł. Średnie		  32 224 10 03
Parafia Ł. Dolne		  32 224 18 42
MOSiR		  32 221 11 38
ORS „Żabka”		  32 322 93 82
Środowiskowy Dom 		  32 737 00 46
Samopomocy		  698 639 036
OPS 		  32 326 23 40 
		  32 326 23 42
SZKOŁY
Szkoła Podstawowa nr 1	 32 224 10 44
Szkoła Podstawowa nr 5	 32 224 12 07
Szkoła Podstawowa nr 6	 32 224 32 46
Gimnazjum nr 1		  32 224 10 66
Gimnazjum nr 3		  32 737 01 17
Zespół Szkół im. Piastów Śląskich 	
		  32 224 10 12
Zespół Szkół Energetycznych i Usługowych 
		  32 224 24 15

informator

MDK zaprasza...
…na kolejne zajęcia i wycieczki w ramach Akcji Lato. Przypominamy, że zajęcia 

na miejscu odbywają się w poniedziałki, wtorki, czwartki i  piątki w  godzinach 
10.00–14.00. W środy zapraszamy na wycieczki: 
– 5 sierpnia – kino Cinema City w Katowicach, koszt 15 zł.
– 12 sierpnia – Park Miniatur w Inwałdzie. Wyjazd o godz. 8.45, koszt 35 zł. 
– 19 sierpnia – Ogród Doświadczeń w Krakowie. Wyjazd o godz. 8.30, koszt 
20 zł. 
– 26 sierpnia – Kopalnia Soli w Wieliczce. Zwiedzanie na trasie przygotowanej 
specjalnie dla dzieci, tzw. Solilandia. Wyjazd o godz. 9.00, koszt 40 zł. 

…27 września o godz. 16.00 do sali widowiskowej na występ kabaretu Nowaki. 
Bilety w cenie 45 i 40 zł do nabycia w sekretariacie MDK.

Miejski Dom Kultury zaprasza na ko-
lejne wyjazdy. W  związku z  bardzo 
dużym zainteresowaniem wyjazdem do 
Zoo i Afrykarium we Wrocławiu, od-
będzie się kolejna taka wycieczka. Do 
stolicy Dolnego Śląska pojedziemy 
w czwartek 20 sierpnia. W programie: 
rejs statkiem po Odrze od Przystani Kar-
dynalskiej do Przystani Zoo, wizyta 
w Afrykarium, powrót statkiem do Przy-
stani Kardynalskiej ,  czas wolny 
w centrum. Wyjazd o godz. 8.00 z za-
toczki przed MDK, powrót w godzinach 
wieczornych. Koszt – 80 zł. Dodatkowo 
płatny jest wstęp do Zoo i Afrykarium 
– emeryci i renciści 10 zł, bilet normalny 
40 zł, ulgowy 30 zł. Zapisy i  wpłaty 
przyjmowane są w  sekretariacie MDK 
do 14 sierpnia.

Kolejna propozycja to trzydniowy 
wyjazd na Węgry. Wycieczka zapla-

Stowarzyszenie „Batut”, w  ramach 
projektu „Czary-mary z  ekologią”, za-
prasza 8 sierpnia w godz. 14.00–18.00 
do Śląskiego Ogrodu Botanicznego na 
Dzień Pszczoły. 

W  programie wykłady poruszające 
problematykę wymierania pszczół, ko-
rzyści płynące z  zastosowania poży-
tecznych mikroorganizmów w  gospo-
darce pasiecznej, wartość pszczelarska 
roślin miododajnych. Ponadto zaprzyjaź-
nieni pszczelarze zademonstrują żywy rój 
pszczół oraz ul pokazowy, będzie można 
skosztować różnego rodzaju miodów, 
ziołomiodów. Projekt jest dofinansowany 
ze środków Programu Fundusz Inicjatyw 
Obywatelskich.

Wydział Mienia Komunalnego Urzędu 
Miejskiego w Łaziskach Górnych informuje, 
że w związku z budową ośrodka zdrowia, 
tegoroczny odpust parafialny w  Parafii 
Matki Bożej Królowej Różańca Świętego 
w Łaziskach odbędzie się 4 października na 
parkingu za Miejskim Domem Kultury 
w  Łaziskach Górnych przy ul. Świerczew-
skiego 2. Wnioski na rezerwacje miejsc pod 
ustawienie stanowisk handlowych, zgodnie 
z załącznikiem mapowym, można składać 
od 1 sierpnia do momentu wyczerpania 
miejsc. O rezerwacji miejsca decyduje ko-
lejność składania wniosków. Urząd jest 
czynny od poniedziałku do piątku w godz. 
7.30–15.30 (w  poniedziałki do 17.00). 
W  razie pytań prosimy o  kontakt  
tel. 32 324 80 38. 

Zapraszamy na wyjazdy

Dzień 
Pszczoły

Odpust – na parkingu 
za MDK

nowana jest na pierwszy weekend 
września – od 4.09 do 6.09. Wyjazd 
z  zatoczki przed MDK o  godz. 6.00 . 
W  programie zwiedzanie Egeru (moż-
liwość skorzystania z  basenów ter-
malnych), znanej z  węgierskich win 
Doliny Pięknej Pani i  Doliny Tokaju. 
Koszt wyjazdu 90 euro i 180 zł. W cenie: 
2 noclegi w  hotelu Szent Istvan *** 
w Egerze, 2 śniadania, 1 obiadokolacja 
w  restauracji hotelowej i  1 wieczorek 
węgierski w regionalnej czardzie Kulacs 
Csarda w  Dolinie Pięknej Pani (3-da-
niowe regionalne menu, degustacja 
miejscowych win, muzyka i  występy 
cygańskiej kapeli i  tancerzy), usługa 
przewodnika, transport i ubezpieczenie. 
Dodatkowo płatne dla chętnych wejście 
do basenów termalnych. Zapisy i wpłaty 
przyjmowane są w sekretariacie MDK do 
14 sierpnia.
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Jeszcze nie zakończono prac porząd-
kowych po nawałnicy 8 lipca, a znów 
powiało. Tym razem burza z silnym 

wiatrem i miejscami z gradem przeszła 
nad Łaziskami 18 lipca około godz. 18.00. 
Walące się drzewa znowu w kilku miej-
scach zerwały linie energetyczne. Część 
mieszkańców miasta pozostawała przez 
kilka godzin bez prądu. Przy ul. Staszica 

Trwa kolejny etap budowy przychodni w centrum Łazisk Górnych – za budynkiem 
Urzędu Miejskiego. Zakończono już prace ziemne – wykonano fundamenty. Obecnie 
powstają mury parteru. Przypomnijmy, że budowa rozpoczęła się 14 maja, a zgodnie 
z umową ma zakończyć się 30 września 2016 roku.mms

Koszty usuwania szkód po pierwszej 
nawałnicy, która przeszła przez nasze 
miasto 8 lipca, okazały się znacznie 
wyższe, niż początkowo szacowano. 
Z rezerwy celowej przeznaczono na ten 
cel 103 tys. zł. Same koszty wywozu to 
ponad 60 tys. zł. Do tego trzeba doliczyć 
prace jednostek ochotniczych straży po-
żarnych – zakup dodatkowego sprzętu, 
głównie pił spalinowych, zakup paliwa 
do samochodów, posiłki dla strażaków. 
Zatrudniliśmy do pomocy w  usuwaniu 
szkód dodatkowo 3 firmy – informuje 
Wacław Puźniak, naczelnik Wydziału 
Komunalnego.

Kolejna burza – 18 lipca – nie narobiła 
już tle szkód, ale również było co 
sprzątać. W sumie – po obu nawałnicach 
– łaziskie jednostki ochotniczej straży 
pożarnej interweniowały na terenie 
miasta 164 razy. W pierwszej kolejności 
usuwane były drzewa zagrażające bez-
pieczeństwu, teraz trwają prace po-
rządkowe – dodaje naczelnik wydziału. 

mms

Znowu powiało…
w Łaziskach Średnich spadające na drogę 
drzewo zahaczyło o kable, co doprowa-
dziło do przechylenia betonowego słupa 
energetycznego. Powalone drzewa były 
również przy ul. Pstrowskiego, w parku 
przy ul. Dworcowej, na os. Leśnym, przy 
przejeździe na ul. Torową. Kilkanaście 
drzew zostało połamanych na ścieżkach 
za basenem. mms

Kosztowne 
porządki

Mury rosną

Na razie budowa nowego obiektu przebiega zgodnie z planem
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Składam serdeczne podziękowania za 
zaangażowanie i pomoc przy usuwaniu 
szkód spowodowanych przez burze, 
jakie przeszły nad Łaziskami w lipcu:
- Ochotniczym Strażom Pożarnym 
z Łazisk Górnych, Średnich i Dolnych,
- Zakładowi Inżynierii Miejskiej,
- Przedsiębiorstwu Gospodarki Komu-
nalnej i Mieszkaniowej,
- firmie Virman,
- firmie Murik. 

burmistrz miasta
Aleksander Wyra

Podziękowania

18 lipca nad regionem przeszła kolejna nawałnica

Silnym wiatrom towarzyszyły ulewne deszcze



1 - 31 sierpnia 2015

gazeta łaziska

4

... I POLICJANTA

Z NOTATNIKA STRA¯NIKA

bezpieczeństwo

410 lipca na ul. Brada policjanci zatrzymali 
mieszkańca Łazisk, który kierował pojazdem 
w stanie nietrzeźwości z wynikiem badania 0,83 
promila.
420 lipca na ul. Długiej policjant wraz z funkcjo-
nariuszem straży miejskiej zatrzymał mieszkańca 
Łazisk, który ukrywał się przed organami ścigania.
421 lipca na ul. Szarotki policjant wraz z funkcjo-
nariuszem straży miejskiej zatrzymał mieszkańca 
Łazisk, który dokonał kradzieży roweru.
421 lipca na ul. Energetyków policjanci zatrzymali 
mieszkańca Mikołowa, który kierował motoro-
werem w stanie nietrzeźwości z wynikiem badania 
2,70 promila.
425 lipca na ul. Brada policjanci zatrzymali 
mieszkańca Katowic, który kierował samochodem 
pomimo cofnięcia uprawnień do kierowania po-
jazdami.
414 lipca w nocy na os. Kościuszki nieznany 
sprawca dokonał kradzieży pojazdu marki Seat.
415 lipca w nocy na ul. Sobieskiego nieznany 
sprawca dokonał kradzieży pojazdu marki Volks-
wagen.
416 lipca na terenie kąpieliska „Żabka” nieznany 
sprawca dokonał kradzieży telefonu Sony Xperia 
M2.
4W okresie 10-19 lipca na ul. Staszica na terenie 
ogródków działkowych miało miejsce włamanie 
do altanki, skąd skradziono przewody elektryczne.
4W okresie od 15-18 lipca na ul. Pstrowskiego 
miało miejsce włamanie do piwnicy, skąd skra-
dziono rower.
4W okresie od 20-21 lipca na ul. Marchlewskiego 
na terenie ogródków działkowych miało miejsce 
włamanie do altanki, skąd skradziono kosiarkę, 
narzędzia oraz drabinkę aluminiową.
423 lipca w Łaziskach Górnych na ul. Sportowej 
na terenie kąpieliska „Żabka” nieznany sprawca 
dokonał kradzieży telefonu iPhone 6.

Mundurowi z Łazisk Górnych zatrzymali 
mężczyznę poszukiwanego 6 listami goń-
czymi. Przed wymiarem sprawiedliwości 
ukrywał się od 3 lat

20 lipca przed 18.00 policjant i strażnik 
miejski z  Łazisk Górnych patrolowali 
okolicę os. Kościuszki. Przy jednym 
z bloków zauważyli grupę osób siedzącą 
na ławce. Wśród nich policjant rozpoznał 
poszukiwanego 37-latka. Stróże prawa 
wylegitymowali mężczyznę, który po-

W czwartek, 9 lipca, w Miejskim Domu 
Kultury w  Mikołowie odbyły się uro-
czyste obchody Święta Policji. W obec-
ności zaproszonych gości 50 policjantów 
odebrało nominacje na wyższe stopnie 
policyjne – w  tym gronie znalazło się 
8 funkcjonariuszy łaziskiego komisariatu. 
Akty mianowania wręczył zastępca Ślą-
skiego Komendanta Wojewódzkiego 
Policji mł. insp. Piotr Kucia oraz Ko-
mendant Powiatowy Policji w Mikołowie 

Złodzieje wykorzystują różne okazje, 
żeby wzbogacić się kosztem nieostrożnych 
osób. Wyjeżdżając na urlop, zabezpieczmy 
odpowiednio mieszkanie. Oczywiście nie 
ma idealnego zabezpieczenia, ale możemy 
ograniczyć ryzyko włamania do minimum. 
Przede wszystkim ważne są dobre zamki, 
jednak nie spełnią one swojej roli, jeżeli 
zamocowane zostaną do słabych drzwi, 
a zatem dobre drzwi wejściowe do miesz-
kania to podstawa. Można jeszcze zainwe-
stować w alarm lub monitoring.

Poza tym nie opowiadajmy wszystkim 
wkoło, że planujemy dłuższy wyjazd na 
urlop. Na automatycznej sekretarce te-
lefonu nie zostawiajmy wiadomości typu: 
„Wyjechaliśmy z miasta, wracamy wtedy 
i wtedy”. Klucze do mieszkania najlepiej 
oddać krewnemu lub zaufanemu są-
siadowi. Możemy też go poprosić, żeby 
zbierał ulotki reklamowe spod drzwi, 
a wieczorem zapalił światło i  otworzył 
okno. Nie zostawiajmy kluczy pod wycie-
raczką! Cenne przedmioty, wyroby jubi-
lerskie czy gotówkę zdeponujmy w sejfie 

Na terenie Ośrodka Rekreacyjno-Spor-
towego „Żabka” doszło do kilku kra-
dzieży. Łupem złodziei padły m.in. dwa 
telefony komórkowe. Oba cenne przed-
mioty zniknęły wtedy, kiedy rzeczy oso-
biste były pozostawione na kocu bez 
opieki – mówi Łukasz Stencel, kie-
rownik kąpieliska. – W związku z  tym 
apelujemy do osób korzystających 
z  basenu, żeby cenne przedmioty 
–  portfele czy telefony – zamykały 
w  szafkach dostępnych na terenie 
ośrodka. W sumie na „Żabce” do dyspo-
zycji jest 300 szafek bezpłatnych oraz 
70 płatnych. W przypadku tych drugich 
– każde otwarcie to koszt 2 zł. mms

Wpadł poszukiwany 
6 listami gończymi

czątkowo nie chciał się przyznać do tego, 
kim jest. Po zweryfikowaniu danych 
okazało się, że jest to poszukiwany 6 li-
stami gończymi mieszkaniec Łazisk. 
Mężczyzna ukrywał się przed organami 
ścigania od 2012 roku, a pomagała mu 
w  tym konkubina. Poszukiwany ma na 
swoim koncie do odbycia wyroki m.in. za 
rozbój, włamania i  jazdę pod wpływem 
alkoholu. Teraz najbliższe 5 lat spędzi 
w zakładzie karnym. mred.

Święto Policji podinspektor Andrzej Wystalski. Władze 
poszczególnych gmin powiatu uhono-
rowały szczególnie wyróniających się 
pracowników poszczególnych komisa-
riatów. 

Do grona wyróżnionych dołączyli 
również dwaj policjanci – str. asp. Da-
riusz Pitura i asp. Krzysztof Plekaniec 
oraz pracownica korpusu służby cywilnej 
z  łaziskiego komisariatu Aleksandra 
Imiela,  którzy za osiągnięte wyniki i za-
angażowanie w pracy i służbie otrzymali 
nagrody od burmistrza Łazisk Górnych. 

mred.

 APEL POLICJI

Zanim wyjedziemy na urlop
lub oddajmy na przechowanie zaufanej 
osobie. Przed wyjazdem należy również 
zamknąć zawór wodny i gazowy, żeby 
uniknąć ewentualnej awarii. mred.

Kradzieże 
na „Żabce”

48 lipca po nawałnicy, która przeszła nad miastem 
strażnicy przeprowadzili patrol pod kątem ustalenia 
powstałych szkód. Usunęli również część gałęzi 
leżących na drogach w celu usprawnienia ruchu.
48 lipca w godzinach porannych strażnicy wy-
konali czynności związane ze zniszczeniem przez 
złamany konar drzewa dwóch samochodów zapar-
kowanych przy ul. Wyszyńskiego. 
49 lipca w godzinach wieczornych do mężczyzny 
leżącego przy ul. Świerczewskiego wezwano po-
gotowie ratunkowe, które zabrało go do szpitala 
w Mikołowie.
412 lipca na ul. Pstrowskiego zabezpieczono 
miejsce wycinki drzew uszkodzonych w czasie 
wichury.
415 lipca wspólnie z  funkcjonariuszem policji 
interweniowano wobec nietrzeźwego mężczyzny, 
którego umieszczono w izbie wytrzeźwień.
417 lipca w związku z kradzieżą na terenie Śląska 
urządzenia pomiarowego zawierającego substancję 
promieniotwórczą, wspólnie z policją przeprowa-
dzono kontrolę złomowisk na terenie miasta.
420 lipca w czasie patrolu os. Kościuszki wspólny 
patrol policji i straży miejskiej zatrzymał mężczyznę 
poszukiwanego od 3 lat sześcioma listami goń-
czymi. Dalsze czynności prowadzi policja.
421 lipca wspólny patrol policjant – strażnik 
miejski zatrzymał na ul. Dworcowej osobę podej-
rzaną o kradzież roweru. Czynności wyjaśniające 
prowadzi policja.
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z życia miasta

Kończą się prace związane z likwidacją 
i rozbiórką oczyszczalni ścieków komu-
nalnych przy ul. Morcinka w Łaziskach 
Średnich. Zdemontowano już urządzenia, 
zlikwidowano wszystkie zbiorniki i bu-
dynki związane z  cyklem technolo-
gicznym oczyszczania ścieków. 

Ścieki komunalne zostały przekierowane 
nowym kolektorem grawitacyjnym na 
oczyszczalnię „Wschód” przy ul. Połu-
dniowej. Trwają prace porządkowe 
i odtworzeniowe  na całości  Zadania M. 
Termin rozpoczęcia i zakończenia całej 
inwestycj i  jest  zgodny z   umową 
– rozpoczęcie 3 listopada ubiegłego roku, 
a  zakończenie 31 sierpnia 2015 roku 
–  informuje Michał Kampa z  działu 
technicznego JRP. mms

Malowanie elewacji, nowy cokół 
i  napis, to tylko niektóre z  remontów, 
które czekają w  najbliższym czasie 
Miejski Dom Kultury. Nareszcie po kilku 
latach starań doczekamy się remontu 
elewacji budynku – mówi dyrektor MDK 
Ewa Moćko. – Uzupełnione zostaną 
kruszące się tynki na gzymsach, 
a wszystkie elementy otynkowane zostaną 
pomalowane. Kolorystyka będzie nawią-
zywała do zmodernizowanych kilka lat 
temu kolumn. Cokół wokół budynku 
będzie zmodernizowany, a zwieńczeniem 
prac będzie nowy napis – Miejski Dom 
Kultury – na dachu.

Prace na zewnątrz to nie jedyne, jakie 
w tym roku będą wykonane w MDK.  Od 
1 lipca trwa wymiana tablic rozdziel-
czych wraz z liniami zasilającymi. Insta-
lację elektryczną modernizujemy „po 

Trwa przedostatni etap prac remon-
towych kościoła pw. Matki Bożej Kró-
lowej Różańca Świętego. Została odno-
wiona elewacja prezbiterium i wschodnich 
ścian nawy, wymieniono również wejście 
do zakrystii oraz instalację elektryczną. 
Jak wszystko dobrze się potoczy, to ostatni 
etap rozpocznie się w  przyszłym roku 
– mówi proboszcz parafii ks. Jacek Woj-
ciech. Planowany koszt inwestycji to 
około 250 tys. złotych. W tym roku parafia 
otrzymała również dofinansowanie z bu-
dżetu gminy w wysokości 50 tys. zł. mmg

Oczyszczalnia 
zlikwidowana

Remont kościoła

Nowa elewacja i nie tylko…
kawałku”. Tym razem zakres prac 
obejmuje wymianę głównych tablic 
w piwnicach budynku wraz z częściową 
wymianą przewodów elektrycznych 
– dodaje Ewa Moćko. W sierpniu prze-
prowadzone zostanie także cyklinowanie 
i malowanie desek na scenie w sali wi-
dowiskowej. W przyszłym roku chcieli-
byśmy zrobić kompleksowy remont sali 
widowiskowej, ale ze sceną nie możemy 
czekać tak długo. Stan desek jest fatalny, 
dlatego zwróciliśmy się do burmistrza 
z prośbą o dodatkowe środki, żeby cykli-
nowanie przeprowadzić jak najszybciej 
– wyjaśnia dyrektor MDK. 

Koszt wszystkich tegorocznych prac 
remontowych i  modernizacyjnych 
w głównym budynku domu kultury wy-
niesie ponad 190 000 zł. 

mjpk

Zdemontowano urządzenia i zlikwidowano zbiorniki oczyszczalni przy ul. Morcinka

Wkrótce rozpocznie się remont elewacji budynku Miejskiego Domu KulturyTrwa odnawianie elewacji prezbiterium



1 - 31 sierpnia 2015

gazeta łaziska

6

§§

informacje

§Sprzedam działki, ul. Orzeska, tel. 505 790 128.
§Wynajmę mieszkanie – 2 pokoje, 36 m2, widna 
kuchnia, umeblowane. Łaziska Górne, ul. Ogrodowa. 
Tel. 501 315 875.
§Sprzedam mieszkanie BEZCZYNSZOWE, parter, 
3 pokoje, 50 m2, Gostyń. Tel. 504 096 145 
§ Sprzedam mieszkanie, Mikołów – centrum,  
36 m2,bez umeblowania, parter, tel. 603 431 246.
§Zamienię mieszkanie o pow. 26 m2 (pokój, aneks 
kuchenny, łazienka, przedpokój) przy ul. Dworcowej 
na podobne na parterze w  Łaziskach Górnych,  
tel. 725 299 702.
§Duże, „otwarte” mieszkanie w Łaziskach Średnich 
przy ul. Zwycięstwa, 91,5 m2, budynek czteroro-
dzinny, garaż w budynku, sprzedam (ew. wynajmę), 
tel. 509 616 915.
§Sprzedam mieszkanie w Łaziskach Średnich przy 
ul. Sikorskiego, 74 m2, M4 (garaż + ogródek),  
tel. 507 924 897, 510 239 006.
§Sprzedam mieszkanie po generalnym remoncie, 
o pow. 93 m2 na pierwszym piętrze w kamienicy przy 
ul. Dworcowej w Łaziskach Górnych. Bez pośred-
ników. Cena: 299 000 zł. Tel. 506 126 188.

Azbest - dofinansowanie do demontażu i utylizacji.
Dekarstwo - 10 lat gwarancji, rynny, kominy.
Ocieplenia - remont budynków, montaż okien 
i drzwi.
E-mail: azo.gawlik@wp.pl,
tel. 792 013 569, 509 055 051

Pro Nieruchomości Gronowscy
tel. 32 736 72 90, 502 372 252, 509 198 736

www.promikolow.gratka.pl
§Mikołów Paniowy, 1 pok., parter, 28 m2, 75 000 zł
§Łaziska G., 3 pok., II p., 61,82 m2, 145 000 zł
§Łaziska Śr., 3 pok., I p., 91,55 m2, 225 000 zł
§Łaziska Śr., 4 pok., II p., 74,5 m2, 175 000 zł
§Mikołów, 3 pok., I p., 91,06 m2, 243 500 zł
§Orzesze Jaśkowice, 2 pok., parter , 44,82 m2, 
69 000 zł
§Tychy, 2 pok., II p., 49 m2, 180 000 zł
§Łaziska G., kamienica, 360m2, działka  909 m2 , 
650 000 zł
§Dom Łaziska G., 4 pok., 112 m2, dz. 1880 m2, 
370 000 zł
§Dom Gostyń 4 pok., bliźniak, stan deweloperski, 
70 m2, 269 000 zł
§Dom Gostyń 3 pok., parter domu, 70 m2, 269 000 zł
§Dom Łaziska G., 6 pok., 230 m2, dz. 1040 m2, 
450 000 zł
§Dom Łaziska G., 5 pok., 111m2, dz. 3096 m2, 
350 000 zł
§Dom Łaziska G., 4 pok., 187 m2, dz. 753 m2, 
589 000 zł
§Dom Wyry, 5 pok., bliźniak, 125 m2, dz. 52 m2, 
465 000 zł

NIERUCHOMOŚCI „MIKO”
tel.  504 222 975; 32 790 53 88 
www.nieruchomosci-miko.pl

§Łaziska Śr. Głowińskiego 74,5 m2, III p., 199 000 zł
§Łaziska Śr. Wyrska 31,70 m2, IV p., 59 900 zł
§Łaziska Śr. Staszica 45 m2, I p., + garaż 125 000 zł
§Łaziska Śr. Wyrska 31,72 m2, parter, 70 000 zł
§Łaziska Śr. Zwycięstwa 62,50 m2, III p., 150 000 zł
§Łaziska Śr. Zwycięstwa 62,50 m2, I p., 165 000 zł
§Łaziska G. Świerczewskiego 48,45 m2, parter, 
ogródek, 143 000 zł
§Łaziska G. Pocztowa 62 m2, IV p. , 189 000 zł
§Łaziska G. Dworcowa 48,99 m2, I p., 145 000 zł
§Łaziska G. Dworcowa 43,79 m2, parter, 105 000 zł
§Łaziska G. Dworcowa 30,75 m2, III p., 90 000 zł
§Łaziska G. Dworcowa 51 m2, I p., 179 000 zł
§Dom Łaziska G. 140 m2, dz. 1172 m2, 280 000 zł
§Dom Łaziska G. 128 m2, dz.1901 m2, 350 000 zł
§Dom Orzesze 230 m2, dz. 1052 m2, 450 000 zł

Wyrazy głębokiego współczucia i żalu z powodu śmierci 

Bernarda Ciszewskiego

 

rodzinie i bliskim zmarłego

składają

 

Aleksander Wyra – Burmistrz Miasta Łaziska Górne

Jan Ratka – Zastępca Burmistrza Miasta Łaziska Górne

Tadeusz Król – Przewodniczący Rady Miejskiej w Łaziskach Górnych

OGŁOSZENIA DROBNE

Wszystkim, którzy w bolesnych dla nas chwilach dzielą z nami smutek i żal. 
Za okazane współczucie i życzliwość oraz uczestnictwo 

we mszy świętej i ceremonii pogrzebowej

śp. Bernarda Ciszewskiego

księdzu proboszczowi Dominikowi Szaforzowi, Rodzinie, 
Przyjaciołom, chórowi „Wanda”, 

Sąsiadom, delegacjom, 
dyrektorowi i pracownikom Kopalni Doświadczalnej „Barbara” 

składamy z głębi serca płynące podziękowania

żona, córki i syn z rodzinami

SPRZEDAŻ OFERTOWA SPRZĘTU

Lp. Rodzaj Marka
Rok 
prod.

Przebieg  
km/mtg

Cena w zł 
netto  

 Stan 
techniczny

1

Żuraw 
samochodowy 
(10t)UDT do 
07/2016

LIAZ DSR 
192

1990  18255/7018 35.000,00 dobry

2 Koparka UDS TATRA 815 1990 65378/13084 25.000,00 dobry

Sprzęt można  oglądać w siedzibie firmy PUH „ETRANS” w Łaziskach Górnych przy 
ul. Wyzwolenia 30 (dojazd do firmy ul. Łazy).

Osobą upoważnioną do udzielania informacji jest Pan Bogdan Treska, 
tel. 32 32 43 368, (7.00–15.00)

Osoby zainteresowane nabyciem w/w sprzętu proszone są o złożenie – przesłanie 
oferty na w/w adres.

K O N D O L E N C J E

P O D Z I Ę K O W A N I E

O G Ł O S Z E N I E
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W  wieku 91 lat zmarł Bernard Ci-
szewski, ostatni z  łaziszczan, który 
przeżył zsyłkę w  głąb ZSRR. Aresz-
towany 3 marca 1945 roku trafił do 
więzienia w  Mikołowie. Po przesłu-
chaniu – razem z innymi uwięzionymi 
– przewieziono go do Knurowa, potem 
do Bytomia, Mysłowic, a  stamtąd wa-
gonami bydlęcymi do Kazachstanu. 
Podróż trwała 40 dni. Pan Bernard naj-
pierw trafił do obozu w  Kiengirze, 
potem w Karagandzie. W swoich wspo-
mnieniach zamieszczonych na łamach 
„Gazety Łaziskiej” w 2004 roku, mówił: 
– W  obozach najgorszy był głód . 
Człowiek przestawał wtedy myśleć. Zde-
sperowany, zdolny był do najgorszych 
czynów. Ze zsyłki łaziszczanin wrócił 
dokładnie 18 czerwca 1946 roku.

Według danych zebranych przez pra-
cowników Urzędu Miejskiego z terenu 
Łazisk Górnych deportowano 187 męż-
czyzn. Żeby uczcić ich pamięć, na  
budynku urzędu w  2005 roku zawisła 
tablica upamiętniająca te tragiczne wy-
darzenia. W ostatnią niedzielę stycznia 
obchodzony jest Dzień Pamięci o Tra-
gedii Górnośląskiej 1945.

mms

Zmarł ostatni 
z zesłanych

Chcemy zdążyć przed rozpoczęciem 
roku szkolnego, ale nie wiadomo, kiedy 
dostaniemy pieniądze z  ubezpieczalni. 
Jest to spory koszt i nie mamy w zapasie 
takiej kwoty – informuje Damian Ksiądz, 
naczelnik Wydziału Inwestycji. Mowa 
o  ogrodzeniu, piłkochwytach oraz na-
wierzchni na boisku przy Gimnazjum nr 3 
w  Łaziskach Średnich, które zostały 
zniszczone przez nawałnicę, 8 lipca. 

Muszą naprawić ogrodzenie
Spadające drzewa połamały panele ogro-
dzeniowe, zerwały piłkochwyty oraz 
w  kilku miejscach uszkodziły na-
wierzchnię poliuretanową.

Miasto wyceniło szkody na 35 tys. zł, 
ale ubezpieczyciel przysłał swojego rze-
czoznawcę, który ma przygotować drugą 
wycenę. Jaką kwotę odszkodowania 
miasto ostatecznie uzyska, jeszcze nie 
wiadomo. mms

Trwają prace remontowe w placówkach oświatowych. W salach na I piętrze w bu-
dynku szkoły przy ul. Cieszyńskiej zrywane są podłogi. Kolejny etap to kładzenie 
gładzi na ścianach i malowanie pomieszczeń. Powstanie również ścianka działowa 
oddzielająca korytarz od klatki schodowej. Planowany jest remont klatki schodowej 
od strony sali gimnastycznej. Od położenia nowych podłóg rozpoczął się również 
remont w Przedszkolu nr 6 w Łaziskach Średnich. W Gimnazjum nr 1 w holu szkoły 
kładzione są płytki. mms

Zrywają podłogi…
Ostatnie wichury pokazały, jakie 

szkody potrafią wyrządzić walące się 
drzewa. Tymczasem w wielu miejscach 
na terenie miasta stoją wiekowe okazy, 
których w związku z ochroną środowiska 
i tym podobnym, nie wolno usunąć. Mam 
tu na myśli m.in. dęby przy ul. Chopina. 
Jest to rejon często uczęszczany, bo 
w okolicy jest urząd pracy, przedszkole, 
dalej przychodnia. Stoją zaparkowane 
samochody. Zastanawiam się, czy ktoś 
kontroluje stan tych drzew, bo jak coś się 
stanie, będzie za późno – zastanawiał się 
jeden z mieszkańców miasta, który od-
wiedził naszą redakcję z prośbą o zainte-
resowanie się tematem. Faktycznie, 
podczas ostatnich nawałnic łamiące się 
drzewa uszkodziły kilka samochodów, 
ogrodzenia, a głównie linie energetyczne 
i telekomunikacyjne. Wśród wiatrołomów 
znalazły się również drzewa sporych 
rozmiarów. Staramy się na bieżąco kon-
trolować stan drzew, które są pod naszą 
opieką. Na pewno nie jesteśmy w stanie 

Kontrola drzew

8

Uszkodzone ogrodzenie boiska przy G3

W Przedszkolu nr 6 w Łaziskach Średnich remontowane są dwie sale
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W niedzielę, 26 lipca, podczas uro-
czystej mszy św. w kościele w Łaziskach 
Dolnych przywitano nowego proboszcza 
ks. Zbigniewa Mizię. Nowy duszpasterz 
zastąpił na tym stanowisku ks. Do-
minika Szaforza, który pełnił funkcję 
proboszcza 7 lat. mred.

Nowy proboszcz

Chociaż w numerze 12 „Gazety Łazi-
skiej” przedstawiciele Powiatowego Za-
rządu Dróg informowali, że nie planują 
remontu ul. Szkolnej, jednak znalazło się 
trochę pieniędzy na wykonanie części 
prac. Na odcinku ok. 50 m w  okolicy 
szkoły wymieniono krawężnik i wkrótce 
ma tam zostać naprawiona nawierzchnia. 
Niestety, nie mamy pieniędzy, żeby położyć 
asfalt na całej szerokości jezdni, ale z pew-
nością zostanie położony tam dość szeroki 

Remont na 
Szkolnej

Kontrola drzew

skontrolować całego drzewostanu 
w  mieście, ale prace pielęgnacyjne 
zlecane są co roku w  miejscach, które 
naszym zdaniem tego wymagają. Jednak 
podczas ostatnich wichur połamane zo-
stały zarówno chore, jak i zdrowe drzewa. 
Niestety, natura rządzi się swoimi 
prawami. Cały czas spływa do nas 
mnóstwo pism od mieszkańców, którzy 
składają wnioski o usunięcie drzew, które 
zagrażają ich bezpieczeństwu. Zazwyczaj 
otrzymują takie zgody – informuje Iwona 
Gejdel, naczelnik Wydziału Ochrony 

Środowiska. Gmina odpowiada za 
drzewa, które znajdują się na jej terenie. 
O  dęby przy ul. Chopina zapytaliśmy 
natomiast Powiatowy Zarząd Dróg. Aleją 
dębów przy ul. Chopina zajmowała się 
w  ubiegłym roku profesjonalna firma 
–  zostały przeprowadzone niezbędne 
prace pielęgnacyjne. Dendrolog nie do-
szukał się żadnego drzewa w złym stanie. 
Natomiast rzeczywistość potrafi zaska-
kiwać, bo w  czasie ostatnich anomalii 
pogodowych w  niektórych miejscach 
suche drzewa zostały nienaruszone, 
a  złamały się zdrowe okazy – mówi 
Edward Przybysz, dyrektor PZD. 

mms

Dwa nowe zbiorniki wodne powstały 
na terenach rozciągających się wdłuż 
DK81 za budynkami firm Ponar i Miko-
-Tech. Można do nich dojść od pomnika 
– drogą prowadzącą między nowo po-

Nowe stawy wstałymi budynkami szeregowymi, oraz 
od strony ścieżek rekreacyjnych, mijając 
po drodze duży staw wędkarski.

Są to zbiorniki, które kiedyś istniały, 
a przez lata zaniedbane, zarosły trawą 
i  praktycznie zniknęły z  powierzchni. 

9

7

pas nawierzchni, co ułatwi poruszanie się 
kierowcom – wyjaśnił Edward Przybysz, 
dyrektor PZD. Przy ul. Mikołowskiej, 
powyżej skrętu na Szkolną, położono 16 m 
krawężnika z rynienkami odpływowymi. 
Woda w czasie ulewnych deszczy wypłu-
kiwała z pobocza kamienie i ziemie, które 
potem zalegały na drodze – na dość ostrym 
zakręcie. Czy te 16 metrów wystarczy, 
skoro krawężnika nie ma praktycznie aż 
do zjazdu na ul. Krótką? Na razie po-
łożymy tylko na tym odcinku i zobaczymy, 
czy się sprawdzi. Może się jednak okazać, 
że to nie będzie wystarczające. Z powodu 
ograniczonych środków robimy na razie 
tyle, ile możemy – dodaje dyrektor. mms

Nowe krawężniki na ul. Szkolnej

Nowe stawy usytuowane są blisko ścieżek rekreacyjnych

Dęby przy ul. Chopina były sprawdzane w ubiegłym roku
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Nowe stawy

O tym, że kiedyś był tam staw, świad-
czyła roślinność – głównie trzcina po-
spolita. Z obu zbiorników wydobyliśmy 
ok. 1000 m3 ziemi i szlamu – informuje 
Wacław Puźniak, naczelnik Wydziału 
Komunalnego. Po oczyszczeniu stawów 
ich brzegi zostały wzmocnione faszyną. 
Użyliśmy do tego celu gałęzi wierzby, 

które są bardzo elastyczne. Dzięki temu 
udało się nadać brzegom ciekawy 
kształt. Część brzegów została bez fa-
szyny, żeby zwierzęta mogły swobodnie 
wchodzić i  wychodzić z  wody. Oba 
stawy są połączone, dzięki czemu woda 
cały czas między nimi przepływa. 
Zresztą na tym terenie ma swój początek 
potok Promna i  woda cały czas do 
zbiorników napływa. Na stawach już 
zadomowiły się dzikie kaczki – opo-

wiada Wacław Puźniak. Na tym terenie 
można jeszcze reaktywować dwa ko-
lejne stawy, ale na to potrzebne są 
środki. Nie ma na razie planów zwią-
zanych z  wykonaniem tam ścieżek 
i ławek. Mówiąc szczerze, wolelibyśmy, 
żeby ten teren został dziki, bo w takich 
warunkach można liczyć na jeszcze 
bogatszą faunę i  florę – zaznacza na-
czelnik. mms

8

Na początku XX wieku, najprawdo-
podobniej do lat 50., na terenie Łazisk 
znajdowało się ok. 38 ha różnych zbior-
ników wodnych. Stawy znajdowały się 
w miejscach, w których teraz nie ma już 
po nich ani śladu. Duży zbiornik był za 
Urzędem Miejskim – w  miejscu par-
kingu i budowy przychodni. Staw był 
również przy ul. Ligonia, w  miejscu 
skweru, gdzie miasto planowało wybu-
dować mały plac zabaw. Duży staw 
znajdował się w miejscu, gdzie obecnie 
jest teren rekreacyjny Ynzla. Zbiornik, 
zasilany wodą ze źródła Mniszek był 
zlokalizowany przy ul. Lasoki – naprze-
ciwko istniejącego stawu Raj wędkarza. 
Staw Dworski znajdował się przy DK81 
– naprzeciwko Zacisza, przy ulicach 
Cieszyńskiej i Hutniczej.

Zgłaszałem ten problem już na straż 
miejską, ale na razie nic się nie 
zmienia. Wzdłuż naszej drogi – w po-

bliżu naszych domów – biegnie ciepłociąg. 
Niestety, otulina, którą jest ocieplony, jest 
już tak zniszczona, że jej fragmenty 
spadają na nasze podwórka, do ogródków, 
leżą w piaskownicy i na polach. Zastana-
wiamy się, kiedy to zostanie zabezpie-
czone, bo przy wietrznej pogodzie otuliny 
spada coraz więcej, a  przecież na po-
dwórkach bawią się dzieci – mówił 
podczas rozmowy telefonicznej jeden 
z mieszkańców ul. Długiej.

Właścicielem ciepłociągu jest Przedsię-
biorstwo Energetyczne Megawat z Gliwic. 
W 2000 roku otrzymaliśmy aportem od 
KWK „Bolesław Śmiały” majątek skła-
dający się głównie z  sieci cieplnych, 
których stan był bardzo zły i  wymagał 
pilnych doraźnych napraw. Co roku prze-
znaczamy duże nakłady zarówno na re-
monty, jak i na wymianę tradycyjnych sieci 
grzewczych na preizolację oraz izolację 
termiczną napowietrznych sieci – in-
formuje Zdzisław Moskwa, prezes PE 
Megawat. Dodatkowym czynnikiem 
przyspieszającym degradację izolacji 
termicznej są notoryczne dewastacje i kra-
dzieże zewnętrznego płaszcza stalowego, 

Izolacja w piaskownicy
Oba zbiorniki oczyszczono – wydobyto z nich ok. 1000 m3 ziemi i szlamu

a niechroniona izolacja tym bardziej na-
rażona jest na działanie wiatru i deszczu. 
W  ciągu ostatnich pięciu lat remonty 
i  inwestycje na terenie Łazisk Górnych 
pochłonęły 500 tys. zł. Na ten rok zapla-
nowaliśmy kwotę 200 tys. zł, którą w więk-

szości przeznaczymy na poprawę stanu 
izolacji przedmiotowej sieci zasilającej. 
Kierując się Państwa interwencją, do-
konamy ponownego przeglądu tej sieci, 
aby wytypować miejsca wymagające na-
tychmiastowej naprawy – zapewnił prezes 
Megawatu.

Małgorzata Strzelczyk

Przedstawiciele firmy Megawat zapewniają, że jeszcze w tym roku sieć ciepłownicza będzie remontowana
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strategia rozwoju miasta

Ocena działalności burmistrza 
miasta jest wśród łaziszczan zde-
cydowanie pozytywna: łącznie aż 

73% badanych wystawiło burmistrzowi 
ocenę 4 lub wyższą (średnia ocen wy-

Łaziska Górne oczami 
mieszkańców

Na przełomie marca i kwietnia w naszym mieście przeprowadzone zostało badanie 
ankietowe dotyczące warunków życia i jakości usług publicznych w Łaziskach 
Górnych. Badanie to posłuży za podstawę dla tworzonej w chwili obecnej Strategii 
Rozwoju Miasta. Ankieta dotyczyła praktycznie wszystkich aspektów życia w mieście. 
Chcielibyśmy zaznajomić łaziszczan z wynikami ankiet, dlatego będziemy je pre-
zentować w kilku numerach „Gazety Łaziskiej”. W tym numerze gazety czwarta 
część wniosków z badań dotycząca oceny burmistrza i Rady Miejskiej, zagadnienia 
związane ze stanem środowiska naturalnego, transportem, infrastrukturą drogową 
i edukacją

dzonej przez władze samorządowe, lepiej 
sytuowani oraz przekonani o możliwo-
ściach oddziaływania mieszkańców na 
decyzje podejmowane przez władze sa-
morządowe. Słowem w zgromadzonych 

Informacja o wywieszeniu wykazu nierucho-
mości przeznaczonych do wydzierżawienia

Burmistrz Miasta Łaziska Górne, działając na pod-
stawie art. 35 ust 1 ustawy o gospodarce nierucho-
mościami z 21 sierpnia 1997 roku (t.j. Dz.U. z 2014r. 
poz. 518), podaje do publicznej wiadomości, że  
31 lipca 2015 r. w  siedzibie Urzędu Miejskiego 
w  Łaziskach Górnych zostanie wywieszony wykaz 
nieruchomości przeznaczonych do dzierżawy i pod 
najem gruntu pod garaż blaszany i pomieszczenie 
wymiennikowni ciepła, który obejmuje:

– część działki o nr 3655/146, k. m. 1, obręb 
Łaziska Średnie, powierzchnia do wydzierżawienia 
30 m²,

– część działki o nr 4114/78, k. m. 1, obręb Ła-
ziska Średnie, powierzchnia pod najem 27 m².

Informacja o wywieszeniu wykazu nieruchomości 
przeznaczonych do wydzierżawienia

Burmistrz Miasta Łaziska Górne działając na podstawie art. 35 ust 1 ustawy o go-
spodarce nieruchomościami z 21 sierpnia 1997 roku (tekst jednolity Dz. U. z 2014 r. 
poz. 518) informuje, że 31 lipca 2015 r. w Wydziale Mienia Komunalnego Urzędu 
Miejskiego w Łaziskach Górnych przy ul. Energetyków 5 zostanie wywieszony wykaz 
nieruchomości przeznaczonych do dzierżawy na cele rolnicze w trybie bezprzetar-
gowym na rzecz wnioskodawcy, który obejmuje:

– działkę  nr 3929/198 o pow. 168 m2 położoną przy ulicy Słowackiego;
– część działki nr 965/135  o pow. 840 m2 położonej przy ulicy Topolowej;
Szczegółowe informacje dostępne są w Wydziale Mienia Komunalnego Urzędu 

Miejskiego w Łaziskach Górnych, ul. Energetyków 5, tel. 32 324 80 38.

niosła 4,26). Bardziej pozytywnie oce-
niali burmistrza mieszkańcy deklarujący 
zainteresowanie sprawami miasta, prze-
konani do polityki informacyjnej prowa-

wynikach widoczna jest zależność po-
między otwartością władz samorzą-
dowych na mieszkańców a  pozytywną 
oceną działalności lidera. 

Trochę gorzej oceniana jest działalność 
Rady Miejskiej, nieco ponad 50% ankie-
towanych ocenia jej pracę na 4 lub wyżej, 
a średnia ocena to 3.69.

Jeśli chodzi o ocenę zagadnień zwią-
zanych ze stanem środowiska natu-
ralnego i otoczenia w naszym mieście jest 
ona generalnie pozytywna. Najlepiej 
w  tym aspekcie jest oceniana czystość 
miejsc publicznych, negatywne oceny 
zyskuje jedynie czystość powietrza.

Infrastruktura drogowa, transport, bez-
pieczeństwo na drogach to dział, w któ-
-rym pozytywnie zostały ocenione: do-
stępność i jakość transportu publicznego 
w naszym mieście. Źle z kolei oceniana 
jest jakość/stan nawierzchni dróg/ulic. 
Ciekawostką w  tym wymiarze badania 
była deklaracja dotycząca korzystania 
z  transportu zbiorowego – prawie 1/4 
łaziszczan wcale nie korzysta z komuni-
kacji publicznej, a 20% korzysta z niej 
sporadycznie, natomiast ponad 53% ła-
ziszczan prawie codziennie korzysta 
z komunikacji publicznej.

W  zakresie oświaty i  działań eduka-
cyjno-wychowawczych najlepiej oce-
niana jest jakość opieki w przedszkolach 
i  szkołach podstawowych w  naszym 
mieście, najsłabiej dostępność do żłobka. 
W zakresie edukacji podstawowej i gim-
nazjalnej dominuje oferta szkół miej-
skich. W przypadku edukacji ponadgim-
nazjalnej przeważa oferta publicznych 
placówek zlokalizowanych poza terenem 
miasta. Warto zaznaczyć, że jakość 
opieki przedszkolnej czy szkolnej (gene-
ralnie oceniana pozytywnie) zyskiwała 
lepsze oceny w  gospodarstwach, 
w  których były dzieci w wieku przed-
szkolnym lub szkolnym, niż wśród pozo-
stałych respondentów. 

Katarzyna Morawiec
Przygotowano na podstawie „Wyników 

badania społecznego Łaziska Górne 
2015”, Ośrodek Kształcenia Samorządu 
Terytorialnego im. Waleriana Pańki 
w Katowicach

I N F O R M A C J A

I N F O R M A C J A Informacje szczegółowe są dostępne w Wydziale 
Mienia Komunalnego Urzędu Miejskiego w  Łazi-
skach Górnych, ul. Energetyków 5, pok. 5, 43-170 
Łaziska Górne, tel. 32 324 80 39.
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z życia miasta

Dopalacze to potoczna nazwa 
środków zawierających substancje 
psychoaktywne, które nie znajdują 

się na liście produktów kontrolowanych 
przez ustawę o przeciwdziałaniu narko-
manii. Mają wywołać konkretny skutek 
– halucynacje, euforię, odurzenie czy po-
budzenie. Często są nazywane legalnymi 
narkotykami. Dlaczego legalnymi? Po-
chodzą z niewiadomych źródeł, a produ-
cenci cały czas modyfikują skład dopa-
laczy coraz nowszymi związkami che-
micznymi, często także nie podają pełnego 
składu chemicznego. Takie mieszanki są 
niezwykle niebezpieczne.

Dopalacze są łatwo dostępne i  sto-
sunkowo tanie, jeżeli przyrównać je do 
narkotyków. Można powiedzieć, że ta 
trucizna jest na wyciągnięcie ręki. Jeżeli 
nie na ulicy, to można ją kupić w Inter-
necie. Perfidia handlarzy jest niesamowita. 
Na opakowaniach tej trucizny widnieją 
napisy „nie do spożycia”. Często dopalacze 
kryją się pod nazwą „pochłaniacz wilgoci” 
czy „sól piorąca”, jednak od razu można 
domyślić się, że z praniem nie ma to nic 
wspólnego. Nazwy środków mają być 
ciekawe, zabawne i  przemawiać do 
młodych: „Mocarz”, „Władziu”, „Wi-
zjoner”, „Zwariowany Rumcajs”. Problem 
nadużywania substancji psychoaktywnych 
jest o  tyle poważny, że większość osób, 
które je używa nie zdaje sobie sprawy 
z  tego, jak poważny wpływ mają one na 
cały organizm, zwłaszcza na ośrodkowy 
układ nerwowy. Prawda jest jednak taka, 
że używając substancji psychoaktywnych 
narażamy nie tylko własne zdrowie, ale 
i życie – informuje Państwowa Inspekcja 
Sanitarna w  województwie śląskim. – 
Walkę z dopalaczami utrudnia powszechna 
i  łatwa dostępność do tych substancji. 
Sprzedawcy narkotyków przyciągają 
klientów niską ceną, błędnym opisem pro-
duktu zwłaszcza jego składu chemicznego, 
który ulega ciągłej zmianie.

Często skutki zatrucia dopalaczami są 
bardzo bolesne, a nierzadko zdarza się, że 
prowadzą do śmierci. Osoby zatrute dopa-
laczami reagują różnie. Gama objawów 
jest szeroka, a  każdy pacjent reaguje 
inaczej. Środki te są nieznane, a  rozpo-
znanie trwa bardzo długo. Skutki naprawdę 

Stop dopalaczom!
W połowie lipca całą Polskę obiegła informacja o masowych zatruciach dopa-

laczami. Najwięcej przypadków było na Śląsku – niemal pół tysiąca. Do tematu 
wracamy, ale problem dopalaczy nigdy nie ucichł. Producenci wymyślają coraz 
nowsze sposoby na omijanie prawa i wypuszczają na rynek kolejne partie „towaru”...

mogą być tragiczne – informuje dr. Jacek 
Czapla ze szpitala św. Józefa w Miko-
łowie. – W ostatnim okresie do naszego 
szpitala nie trafiła żadna osoba zatruta 
dopalaczami, chociaż wcześniej zdarzały 
się takie sytuacje. Do najmniej groźnych 
objawów zatrucia dopalaczami należą: 
bóle głowy, bóle w klatce piersiowej, za-
burzenia rytmu serca, bezsenność, pro-
blemy z koncentracją czy stany lękowe. 
Do poważniejszych, stanowiących już 
zagrożenie życia: zawał serca, udar mózgu, 
stany agresji, które mogą zakończyć się 
próbą samobójstwa lub zabójstwa, 
śpiączka, niewydolność nerek czy wątroby. 
Dopalacze są szczególnie niebezpieczne 
dla osób, które cierpią na schorzenia prze-
wlekłe: alergików, cukrzyków, dla osób 
z osłabionym układem odpornościowym 
i  dla tych, którzy znajdują się jeszcze 
w okresie rozwoju, a więc dla dzieci i mło-
dzieży. 

Państwowa Inspekcja Sanitarna in-
formuje: – W odpowiedzi na ostatnią falę 
zatruć dopalaczami, zdecydowanie 
wzmożemy realizowane do tej pory dzia-
łania edukacyjne wśród dzieci, młodzieży, 
rodziców i opiekunów, zwiększające ich 
świadomość w  zakresie negatywnych 
skutków zażywania dopalaczy. Przez całe 
wakacje będziemy organizować szereg 
plenerowych akcji informacyjnych, żeby 
mówić o zagrożeniach wynikających z za-
żywania narkotyków i  innych substancji 
psychoaktywnych. Podobne działania 
profilaktyczne były już podejmowane 
w naszym mieście. Od początku roku na 
prowadzone w szkołach programy profi-
laktyczne dotyczące przeciwdziałania 
narkomanii wydaliśmy już 10 860 zł – in-
formuje Katarzyna Siewier z łaziskiego 
UM. – Na przełomie maja i  czerwca 
w  gimnazjach i  szkołach ponadgimna-
zjalnych prowadziliśmy akcję „Stop dopa-
laczom”. Podobne działania podejmowane 
są również w czasie wakacji. Programem 
„Stop dopalaczom” zostaną objęte dzieci 
wyjeżdżające na kolonie organizowane 
przez Urząd Miejski, a także podopieczni 
MOWRiD-u. 

Funkcjonariusze policji w  Łaziskach 
Górnych i Mikołowie informują, że nie 
było w ostatnim czasie przypadków postę-

powania w sprawie dopalaczy ani w Łazi-
skach, ani w Mikołowie. Oczywiście są to 
jedynie dane oficjalne. Nie wszystkie sy-
gnały docierają na policję. Warto więc 
zachować czujność i jeżeli tylko ktoś za-
chowuje się niepokojąco, trzeba zadzwonić 
po odpowiednie służby.

Anna Sikora

Masz wątpliwości, czy Twoje dziecko zażywa dopalacze? 
Chcesz dowiedzieć się więcej na temat możliwości le-
czenia? Wiesz wszystko o negatywnych skutkach tych 
niebezpiecznych substancji? Masz informacje o miej-
scach, w których handluje się zakazanymi środkami? 
Jesteś uzależniony? Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
przygotowało listę numerów telefonów pod którymi 
można szukać pomocy. 
800 060 800 – bezpłatna, całodobowa infolinia 
Głównego Inspektora Sanitarnego. Pod tym numerem 
telefonu możemy uzyskać informacje na temat nega-
tywnych skutków zażywania dopalaczy oraz o możliwo-
ściach leczenia. Infolinia jest także przeznaczona dla 
rodziców, którzy mają wątpliwości, czy ich dzieci za-
żywają dopalacze. Na infolinię GIS-u  można przeka-
zywać także informacje, które mogą ułatwić służbom 
dotarcie do osób handlujących tymi nielegalnymi 
substancjami.
116 111 – Telefon Zaufania dla Dzieci i Młodzieży. 
Służy on młodzieży i dzieciom potrzebującym wsparcia, 
opieki i  ochrony. Zapewnia dzwoniącym możliwość 
wyrażania trosk, rozmawiania o  sprawach dla nich 
ważnych oraz kontaktu w  trudnych sytuacjach. Linia 
jest dostępna codziennie w godzinach 12:00 – 20:00, 
pomoc online dostępna na www.116111.pl/napisz. 
Tylko w  2014 roku specjaliści przeprowadzili 3205 
rozmów dotyczących dopalaczy.
800 100 100 – telefon dla rodziców i  nauczycieli 
w  sprawach bezpieczeństwa dzieci. To bezpłatna 
i anonimowa pomoc telefoniczna dla rodziców i na-
uczycieli, którzy potrzebują wsparcia i  informacji 
w zakresie przeciwdziałania i pomocy dzieciom przeży-
wającym kłopoty i trudności wynikające z problemów 
i zachowań ryzykownych takich jak: agresja i przemoc 
w szkole, cyberprzemoc i zagrożenia związane z nowymi 
technologiami, wykorzystywanie seksualne, kontakt 
z  substancjami psychoaktywnymi, uzależnienia, de-
presja, myśli samobójcze, zaburzenia odżywiania. Linia 
dostępna od poniedziałku do piątku w godzinach 12:00 
– 18:00, pomoc online dostępna pod adresem 
pomoc@800100100.pl. W  2014 roku 61 rozmów 
dotyczyło problemów z dopalaczami.
800 12 12 12 – Dziecięcy Telefon Zaufania Rzecznika 
Praw Dziecka. Osoby poszukujące pomocy oraz infor-
macji na temat dopalaczy mogą korzystać także z te-
lefonu zaufania Rzecznika Praw Dziecka. Numer prze-
znaczony jest zarówno dla dzieci, jak i dorosłych, którzy 
chcą zgłosić problemy dzieci. Telefon jest czynny od 
poniedziałku do piątku w godzinach od 8.15 do 20.00. 
Po godzinie 20.00 oraz w dni wolne od pracy, każdy 
może przedstawić problem i  zostawić numer kon-
taktowy. Pracownik telefonu zaufania oddzwoni na-
stępnego dnia.
112 – Jednolity numer alarmowy obowiązujący na 
terenie całej Unii Europejskiej.

Dopalacze. Gdzie 
szukać pomocy? 



Złote i diamentowe gody
W środę, 23 czerwca w restauracji „Kredens” władze miasta odznaczyły pary z 50- i 60-letnim stażem małżeńskim. Uhono-

rowano małżeństwa, które pobrały się w okresie od stycznia do czerwca. Pozostali jubilaci będą brali udział w podobnej 
uroczystości pod koniec roku. W tym numerze przedstawiamy kolejne pary świętujące 50-lecie pożycia małżeńskiego 

Państwo Wita poznali się w 1963 roku podczas festynu w Łaziskach 
Średnich. Żona Maria pochodzi z  Jaśkowic, ale tego dnia przyjechała na 
zabawę i tam wpadliśmy sobie w oko – wspomina pan Zygmunt. Spotykali 
się dwa lata, zanim podjęli decyzję o  zawarciu związku małżeńskiego.  
20 czerwca 1965 roku wypowiedzieli sakramentalne „tak”. Wychowali 
córkę i syna oraz doczekali się dwóch wnuków i wnuczki. Jaka jest recepta 
na długotrwały związek? Miłość i zrozumienie, bo nie zawsze świeci słońce 
– mówi pan Zygmunt. 

Poznaliśmy się na zabawie u kuzynki 
i po roku znajomości wzięliśmy ślub. 
Żona pochodziła z  Żywiecczyzny 
– wspomina Konrad Wojsz. Okres 
narzeczeństwa upłynął państwu Wojsz 
na zabawach tanecznych, spotkaniach 
w  kinie i  kawiarniach. 18 czerwca 
1965 roku zawarli związek małżeński. 
Wychowali dwie córki, mają trzech 
wnuków i  jedną wnuczkę. Zdaniem 
pani Ireny najważniejsze w małżeń-
stwie są zgoda i  zrozumienie oraz 
wzajemny szacunek. 

Pan Eryk poznał panią Felicję w  1962 
roku. Poznaliśmy się właściwie w  pracy 
bowiem pracowaliśmy w  tym samym za-
kładzie – wspomina pani Felicja. Dużo czasu 
spędzali na wycieczkach – jeździli na mo-
torze Jawa. W tych czasach to była bardzo 
modna forma spędzania czasu, no i taki motor 
to było coś. Jeździliśmy nad wodę oraz na 
żużel – opowiada pan Eryk. Ślub wzięli  
24 kwietnia 1965 roku. Trzy lata narze-
czeństwa upłynęły im także na organizo-
wanych z  zakładu pracy wyjazdach do 
operetki i teatru. Państwo Pukocz doczekali 
się pięciu synów, mają dwie wnuczki 
i  wnuka. Recepta na długoletni związek? 
Życie według dekalogu i  umiejętność 
przebaczania – mówi pan Eryk.



Fot. J. Podymny, tekst M. Strzelczyk, M. Gibiec 

Państwo Zybała poznali się w 1962 roku w pracy – 
oboje byli zatrudnieni w Hucie Łaziska. W okresie narze-
czeństwa pan Jan zabierał panią Marię na dansingi do 
Mokrego lub do mikołowskiej restauracji Zacisze. Młodzi 
pobrali się 24 kwietnia 1965 roku. Wychowali córkę 
i mają wnuka. Państwo Zybała zgodnie zaznaczają, że 
najważniejsze w życiu są szczerość i przyjaźń.

Krystyna i Adam Stopa poznali się w Hucie Łaziska, gdzie 
oboje pracowali. Zanim powiedzieli sobie sakramentalne „tak”, 
spotykali się głównie w domu, czasami udało się wyjść do 
kina. Pobrali się 24 kwietnia 1965 roku. Wychowali dwie córki, 
doczekali się wnuka i wnuczki. Zdaniem szanownych jubilatów 
w związku dwojga ludzi najważniejsza jest zgoda i szacunek. 

Państwo Twardzik poznali się na dworcu w Łaziskach Średnich. Miesz-
kałam w Wyrach i miałam wracać do domu, ale było już ciemno i się bałam. 
Wtedy podszedł do mnie Roman, przedstawił się i zapytał, czy może mnie 
odprowadzić – wspomina pani Helena. Młodzi spotykali się przez dwa 
lata – chodzili na zabawy, jeździli na wycieczki organizowane przez ko-
palnię. 17 stycznia 1965 roku przysięgali sobie miłość, wierność 
i  uczciwość małżeńską. Wychowali córkę i  syna, doczekali się dwóch 
wnuków, jednej wnuczki oraz prawnuczki, która jest oczkiem w głowie 
pana Romana. Zdaniem małżonków, najważniejsze w związku dwojga 
ludzi jest zrozumienie i umiejętność przebaczania. 
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Składamy serdeczne podziękowania 
burmistrzowi Aleksandrowi Wyrze, 
radnym z Łazisk Dolnych, dyrektor SP5 
Danucie Gilner, Ochotniczej Straży 
Pożarnej z  Łazisk Dolnych, zespołowi 
Chopcy z  Łazisk, dyrektorowi arty-
stycznemu MDK Tadeuszowi Wicie 
oraz wszystkim osobom, które przy-
czyniły się do zorganizowania festynu 
w Łaziskach Dolnych.

Mieszkańcy Łazisk Dolnych

R E K L A M A

Dyrekcja i Rada Pedagogiczna Przedszkola nr 3 
im. „Przyjaciół Przyrody ” pragnie złożyć gorące 
podziękowania wszystkim rodzicom, sponsorom 
zaangażowanym w  przygotowanie i  zorganizo-
wanie FESTYNU RODZINNEGO, który odbył się  
19 czerwca. Dziękujemy wszystkim, którzy swą 
pracą i pomocą wsparli organizację festynu.

Szczególne podziękowania kierujemy do:
Henryka i Ewy Zientek, firmy JANIWO – Jan 

Oltman Łaziska Górne, sklepu KURCZAK – Woj-
ciech Konieczny Łaziska Górne, Tomasza Fa-
lender, Marceliny Peppke, Państwa Pudełko, 
restauracji U Kusia Mikołów-Mokre.

P3

Projekt Laboratorium przedsiębior-
czości i  technologii rozpoczął się 
w styczniu ubiegłego roku. W jego 

realizację zaangażowane były trzy pod-
mioty – Centrum Społecznego Rozwoju, 
jako lider oraz Gmina Łaziska Górne 
i Gmina Wyry, jako partnerzy. Do udziału 
w projekcie przystąpiło pięć szkół: G1, 
G2 oraz G3 z Łazisk Górnych, a  także 
Zespół Szkół w Wyrach i Zespół Szkół 
w Gostyni. Głównym celem projektu jest 
zwiększenie przedsiębiorczości wśród 
uczestników, a  także umożliwienie im 
pierwszego, komfortowego kontaktu 
z rynkiem pracy – mówi Martyna Kudla, 
kierownik projektu. – Poza tym, każdy 
z  uczestników zbudował swój indywi-
dualny plan kariery, co ma służyć racjo-
nalnemu wyborowi szkoły ponadgimna-
zjalnej oraz wytyczeniu ścieżki zawo-
dowej .  Sporo pracy  włoży l i śmy 
w  podniesienie kreatywności oraz po-
prawę autoprezentacji wśród uczest-
ników, a mając na uwadze wymagania 
współczesnego rynku pracy, próbowa-
liśmy zainteresować młodzież zawodami 
technicznymi, czemu służyły warsztaty 

robotyki. 
W projekcie zre-

alizowany został 
program czterech 
modułów tema-
tycznych.  Pier-
-wszym z nich było 
Laboratorium Ryn- 
ku Pracy, w ramach 
którego dbyły się 
warsztaty z  wpro-
wadzenia do przed-
siębiorczości, mar-
ketingu i  plano-
wania  b iznesu , 

Przedsiębiorczy gimnazjaliści

R E K L A M A

akademia rynku pracy oraz konsultacje 
indywidualne z  doradcą zawodowym. 
W  ramach drugiego modułu Labora-
torium Kompetencji Społecznych odbyły 
się warsztaty autoprezentacji oraz kre-
atywności. Trzeci moduł Laboratorium 
Młodego Inżyniera to głównie robotyka 
dla młodzieży. Ostatni – Akademia Ab-
solwenta zorganizowany był dla ubiegło-
rocznych absolwentów szkół gimna-
zjalnych. 

Podziękowania

Podziękowania

Poza warsztatami, uczestnicy projektu 
wzięli udział w  licznych wizytach stu-
dyjnych. Uczniowie byli w  spółdzielni 
socjalnej, fundacji Giesche, Teatrze  
im. Stanisława Wyspiańskiego w Kato-
wicach, Teatrze im. Juliusza Słowackiego 
oraz Staromiejskim Centrum Kultury 
Młodzieży w  Krakowie, redakcji 
Dziennika Zachodniego, Centrum Nauki 
Kopernik w Warszawie oraz Instytucie 
Odkrywania Tajemnic w Katowicach.

Celem projektu jest utrwalenie wiedzy 
szkolnej i  warsztatowej oraz zdobycie 
nowych, praktycznych umiejętności – 
podkreśla Martyna Kudla. Projekt za-
kończył się 30 czerwca. mas

Warsztaty w ramach projektu Laboratorium
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Od września ruszają zapisy do Uniwer-
sytetu III Wieku. Przypominamy, że 
propozycja ta skierowana jest do miesz-
kańców Łazisk Górnych w wieku od 55 
lat.  Zapisy potrwają od 1 do 11 września 
w godzinach 10.00–15.00 w Miejskim 
Domu Kultury w sali nr 16 na 1 piętrze. 
Wpisowe na rok od każdego uczestnika 
wyniesie 40 zł (płatne przy zapisie). Na-
tomiast odpłatność za pozostałe zajęcia 
będzie wynosiła ok. 2 do 5 zł za każde. 
Zajęcia w większości będą się odbywały 
w godzinach dopołudniowych. Poniżej 
przedstawiamy propozycje Miejskiego 
Domu Kultury:

– zajęcia na miejscu w  cyklu tygo-
dniowym – jedno spotkanie w tygodniu 
(warunkiem utworzenia grupy jest ilość 
osób, minimum 15):

•	język niemiecki
•	język angielski
•	zajęcia komputerowe
•	warsztaty plastyczne
•	zajęcia ruchowe „Taniec w  kręgu 

w  aspekcie poznawczym i  kultu-
rowym”

•	zajęcia ruchowe pilates
•	zajęcia ruchowe trening obwodowy

Mój Śląsku
czasem zabieram cię ze sobą
w dalekie wędrówki
górskie wspinaczki
morskie kąpiele
Niosę cię w dużym czarnym plecaku
z napisem Polska.
Mój Śląsku
nie umiem cię ukryć
zataić przed innymi
słychać cię w mojej mowie
w mym śmiechu i w mym płaczu
Czasami uciekniesz po cichu
wymykasz się na krótki pacierz
do Czarnej Madonny
to znów ucinasz drzemkę 
na leśnej polanie.

Wszystkich miłośników gór, podróży, 
przygód i dobrej zabawy zapraszamy już 
teraz na piątą edycję Łaziskiego Fe-
stiwalu Górskiego „Pod Górę”, który 
odbędzie 25 i 26 września w Miejskim 
Domu Kultury w Łaziskach Górnych. 

Jak co roku, w ostatni weekend września, 
na uczestników czeka wiele niespodzianek. 
Goście festiwalowi z  najwyższej półki. 
Tematyka gór wysokich, podróży, ro-
werów, biegania, lotów balonem oraz 
innych sportów ekstremalnych. Liczne 
– jak w poprzednich edycjach – konkursy 
z nagrodami dla widzów festiwalu. Wy-
stawa fotografii górskiej oraz wiele innych 
atrakcji.

Impreza jest całkowicie bezpłatna. Sala 
Miejskiego Domu Kultury w Łaziskach 
Górnych już czeka na zapełnienie przez 
pasjonatów gór i podróży. Szczegółowy 
program w  kolejnym numerze „Gazety 
Łaziskiej” – 1 września.

Wszelkich informacji na temat festiwalu 
można również szukać na stronie www.
pod-gore.pl oraz na facebooku www.fa-
cebook.com/podgore. Zachęcamy do 
brania udziału w  konkursach festiwa-
lowych, które są opisane w  zakładce 
„konkursy” na www.pod-gore.pl.

Michał Słowioczek
Krzysztof Szala

W ostatnim czasie w mieście odbyły się 
dwie charytatywne imprezy dla Przemka 
Wieczorka, łaziszczanina, który zmaga się 
ze stwardnieniem rozsianym. W sobotę,  
11 lipca, w hali MOSiR-u miała miejsce 
III edycja maratonu zumby zorganizo-
wanego przez Fundację „Bliżej Szczęścia”. 
. Taneczna impreza przyciągnęła wielu 
miłośników tej formy aktywności. Po 
ponad 3 godzinach świetnej zabawy udało 
się zebrać 1740 zł, a także 19 starych tele-
fonów i 2 worki nakrętek. Jednak nie był 
to koniec akcji dla Przemka, bowiem 
w czwartek, 23 lipca, w Miejskim Domu 
Kultury odbył się występ Kabaretu 44-200 
z Rybnika. Tym razem zebrano 1060 zł 
oraz 6 worków nakrętek. Akcje zakończyły 
się sukcesem i od września Przemek będzie 
mógł korzystać ze specjalistycznej windy.

 mmg

Ruszają zapisy do Uniwersytetu III wieku!
•	zajęcia ruchowe w plenerze
•	zajęcia na basenie
– wykłady na miejscu w cyklu tygo-

dniowym: 
•	wykłady z zakresu zdrowia-spotkania 

z lekarzami, dietetykami itp.
•	wykłady o  tematyce historycznej, 

geograficznej, wiedzy o  społeczeń-
stwie

– kameralne koncerty
– wycieczki

•	październik – wyjazd dwudniowy 
– zwiedzanie + biesiada

•	listopad – wyjazd do teatru lub operetki
•	grudzień – wyjazd na jarmark ad-

wentowy do Wrocławia (w programie 
wejście na Panoramę Racławicką)

Zachęcamy do zgłaszania własnych 
propozycji lub sugestii dotyczących pro-
gramu i  działalności Uniwersytetu  
III Wieku. Pomysły można zgłaszać oso-
biście, drogą telefoniczną lub na adres 
e–mail – tel. 32  224 10 33; e–mail:  
mdk@mdk.laziska.pl do 14 sierpnia.

Działalność Uniwersytetu III Wieku 
będzie dofinansowana z budżetu MDK 
w ramach dotacji przekazanej przez Bur-
mistrza Miasta Łaziska Górne.

Łaziski Festiwal 
Górski już po raz 
piąty 

Charytatywnie dla 
Przemka

Mój Śląsk 

W sobotę, 11 lipca, kolejny raz ulicami 
Katowic przeszedł Marsz Autonomii. 
Świętowano 95. rocznicę uchwalenia przez 
Sejm RP autonomii województwa ślą-
skiego. Głównym celem Ruchu Autonomii 
Śląska pozostaje odzyskanie, w zmodyfi-
kowanej postaci, autonomii i rozciągnięcie 
jej na cały Górny Śląsk. Coroczny marsz 

Marsz Autonomii Śląska
jest organizowany w celu przypomnienia 
okoliczności ustanowienia autonomii. Jest 
on największą w Polsce manifestacją na 
rzecz realnej samorządności – autonomii. 
W  tym roku odbyła się już IX edycja, 
jednym z  symboli marszu jest 100-me-
trowa niebiesko-żółta flaga niesiona przez 
uczestników. mmg

Tak podążamy ścieżkami naszej Ojczyzny
ja i ty
tak bliscy sobie
nosimy naszą dumę
ofiarę powstańczej krwi
nieoceniona chwałę 
śląskich bohaterów
Teraz nie musimy już się bić
ale nasza wędrówka
wciąż trwa
dopóki sił nie braknie.
Mój Śląsku
chciałbym dotknąć twej duszy
Każdy kamień twej ziemi
naznaczony etosem ciężkiej pracy
zmęczony ciągłą niepewnością
Jednak zawsze tu wracamy ty i ja
tu gdzie stary kopalniany szyb
który jedyny zna tę historię ...

Michał Szczyrba
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Przetarg na lokal mieszkalny w SM „Łaziska”

Zarząd SM „Łaziska” ogłasza przetarg nieograniczony ustny na usta-
nowienie prawa odrębnej własności lokalu mieszkalnego położonego 
w ŁAZISKACH GÓRNYCH przy ul. Ogrodowej 45c/11.

Lokal o powierzchni 24,70 m2 , usytuowany jest na III piętrze, złożony 
z 1 pokoju, kuchni, przedpokoju, łazienki z WC. 

Przetarg odbędzie się w dniu 01.09.2015 r. (wtorek), o godz. 14.30  
w siedzibie SM „Łaziska”.
Termin wpłaty wadium: do 31.08.2015 r. 
Wadium można wpłacać w kasie SM „Łaziska” lub na konto tut. 
Spółdzielni. 

Kwota wywoławcza – 56 400 zł
Wadium: 2 800zł
Postąpienie: 300 zł

Lokal można oglądać do 28.08.2015 r. w terminie wcześniej uzgod-
nionym z Działem Administracji SM „Łaziska” tel. 32-2241-601  
wew. 26.
Mieszkanie należy przejąć w aktualnym stanie technicznym, a remont 
wykonać na własny koszt.
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłata wadium i złożenie 
oświadczenia o zapoznaniu się z regulaminem przetargu, który jest 
do wglądu w siedzibie SM „Łaziska”.
Szczegółowe informacje można uzyskać w siedzibie SM „Łaziska”, 
Łaziska Górne, ul. Spokojna 2, tel. 32 224 16 01 wew. 26 lub 29.

Zarząd SM „Łaziska” zastrzega sobie prawo zmiany terminu lub od-
wołania przetargu bez podania przyczyny.

Wolontariat pracowniczy może przyjmować różne formy. 
To uczestnictwo w akcjach charytatywnych i pomocowych. 
To również zaangażowanie i inicjatywa w niesieniu pomocy 
innym. Marzena Paduch-Szer i  Agnieszka Wójcikiewicz-
-Szydło są pracownikami jednej z placówek Pośrednictwa 
Finansowego „KREDYTY-Chwilówki” Sp. z  o.o. i  miesz-
kankami Łazisk – doskonale znają więc bolączki i problemy 
swojej społeczności. Ta znajomość lokalnego środowiska 
pomogła im aktywnie włączyć się w pomoc dla 25-letniego 
Przemka Wieczorka, cierpiącego na stwardnienie rozsiane 
– również mieszkańca Łazisk.

Przed maratonem charytatywnym zumby – imprezą or-
ganizowaną przez tyską Fundację „Bliżej Szczęścia” obie 
panie nie ustawały w  wysiłkach, aby pomóc. Zapraszały 
innych do wzięcia udziału w akcji, a miały ku temu wiele 
okazji; chociażby podczas Dni Łazisk czy festynu w Szkole 
Podstawowej nr 4. Podobnie było w przypadku występu 
Kabaretu 44-200 – również dla Przemka. Marzena 
i  Agnieszka, jak przystało na kobiety pracujące – żadnej 
pracy się nie bały; nie straszna była im więc sprzedaż bi-
letów i pomoc w plakatowaniu. – Jesteśmy bardzo zado-
wolone, że mogłyśmy pomóc fundacji w  jej działaniach 

– mówi Marzena Paduch-Szer. – Ciekawym doświadczeniem 
było poznanie Przemka Wieczorka. Znałyśmy go wirtualnie, 
jako podopiecznego fundacji. Na żywo okazało się, że to 
fantastyczny człowiek, który pomimo swojej choroby jest 
osobą bardzo pozytywną i przyjazną – dodaje.

Dziewczyny do wzięcia
W kultowym, czarno-białym filmie Janusza Kondratiuka bohaterki z prowincji szukają rozrywki i miłości. Marzena 

i Agnieszka z Łazisk Górnych też szukają… Jednak w odróżnieniu od dziewcząt ze szklanego ekranu, na ich celowniku 
znajdują się osoby potrzebujące – takie, którym chcą i mogą pomóc.
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Na początek powiedz naszym Czytel-
nikom coś o sobie – Agnieszka Widak 
prywatnie.

Jestem łaziszczanką od urodzenia, 
mieszkam w Łaziskach Średnich – zresztą 
tam też obecnie prowadzę firmę. Mam 
37 lat i jestem mamą 11-letniej Weroniki.  
Na hobby nie mam czasu, bo szycie sukien 
zdominowało praktycznie całe moje życie.

Czy córka przejawia już jakieś zain-
teresowanie projektowaniem i szyciem? 
Chce iść w ślady mamy?

Absolutnie nie! Już mi to oświadczyła. 
Widzi, ile czasu poświęcam swojej pracy. 
Jej pasją jest fotografia i  raczej w  tym 
kierunku chce pójść. W październiku do-
stanie swój pierwszy  aparat fotograficzny.

Muszę Ci się przyznać, że kiedy do-
wiedziałam się, że nie jesteś z wykształ-
cenia krawcową, byłam – delikatnie 
mówiąc – mocno zdziwiona. Czyli szycie 
miałaś we krwi?

Na to wygląda. Z wykształcenia jestem 
technikiem informatykiem, a mikołowską 
„Miarkę” kończyłam w klasie biol.-chem. 
Po skończeniu szkoły zaczęłam szukać 
pracy. Okazało się, że nie jest to takie 
proste. W domu stała stara maszyna do 
szycia – Łucznik – którą rodzice kupili 
jeszcze na kartę „G”. Potrafiłam coś  prze-
robić czy przeszyć, ale  tylko dla siebie, 
aż koleżanka poprosiła mnie o  uszycie 

„Zawsze walczę do końca”
Kiedy ogląda się jej suknie, trudno uwierzyć, że sama nauczyła się szyć. Upór, 

determinacja i pozytywne myślenie sprawiły, że będąc bezrobotnym technikiem 
informatykiem stworzyła rozpoznawalną w regionie pracownię Agawin, gdzie 
zajmuje się szyciem sukien ślubnych i wieczorowych. Agnieszka Widak odebrała 
w tym roku z rąk przewodniczącego Rady Miejskiej Tadeusza Króla nagrodę 
Rzemieślnika Roku

bluzki i  spódniczki. Była bardzo chuda 
i  nie mogła znaleźć dla siebie nic gu-
stownego. To była moja pierwsza klientka. 
Po tym doświadczeniu doszłam do 
wniosku, że muszę spróbować, a nie sie-
dzieć i  czekać z  założonymi rękami… 
Poszłam na trzymiesięczny kurs krawiecki 
do Centrum Kształcenia Zawodowego 
w Tychach. Potem kupiłam na allegro cały 
zestaw książek z technikum odzieżowego. 
Szyłam po swojemu, trochę intuicyjnie. 
Pamiętam swoją pierwszą sukienkę – nie 
wiadomo było, gdzie jest przód, a gdzie 
tył. Ale powoli w praktyce zaczynałam 
nabywać coraz większych umiejętności.

Początkowo szyłaś wszystko. Kiedy 
stwierdziłaś, że interesują Cię tylko 
suknie?

W końcu pojawiło się pierwsze zlecenie 
na suknię ślubną. Nie było skomplikowane, 
dlatego podjęłam wyzwanie – szyłam ją 
prawie pół roku. To była prawdziwa suknia 
dla księżniczki – gorset, długi tren, różowe 
różyczki…Byłam zadowolona ze swojej 
pracy i wtedy postanowiłam, że będę szyła 
właśnie to! Od początku zdawałam sobie 
sprawę, że będzie to ogromna odpowie-
dzialność. Ślub to najważniejszy dzień 
w życiu młodej pary, więc suknia ślubna 
musi się pani młodej podobać, musi się 
w niej dobrze czuć. Nie może być mowy 
o wpadkach.

No i  zaczęłaś rozkręcać biznes. Jak 
zdobywałaś pierwsze klientki?

Początkowo wieści o moim szyciu do-
cierały do różnych osób drogą pantoflową. 
Szybko rozniosło się, że jestem krawcową, 
która potrafi uszyć sukienkę ze zdjęcia. 
Klientki przychodzą do mnie z fotografią 
sukni, znalezionej m.in. w  internecie, 
w  której brała ślub na przykład jakaś 
słynna aktorka. Przynoszą też własne 
projekty.

Powiedz coś o procesie powstawania 
sukienki.

Na początku wybieramy model, do 
którego klientka zazwyczaj wprowadza 
zmiany – ustalamy ostateczny wygląd. 
Potem  materiał, dodatki, ozdoby, koronki, 
perełki itp. – w zależności od typu sukni. 
Nigdy nie pracowałam na wykroju – mo-
deluję krój sukienki na klientce. Najpierw 

powstaje tzw. szkielet i podczas każdej 
kolejnej przymiarki nakłada się na niego 
kolejne warstwy. Zwykle jest co najmniej 
pięć przymiarek, ale wszystko zależy od 
wizji, bo czasem pomysł ulega znacznej 
modyfikacji.

Zdarzały się sytuacje podbramkowe 
– klientce nie spodobała się gotowa 
suknia?

Aż tak to nie – spotkań jest tyle, żeby 
końcowy efekt nie był dla nikogo niespo-

dzianką. Ale poprawiałam już suknię 
w dniu ślubu. Wiadomo, że moja praca to 
praca z ludźmi – a ludzie są różni. Ale mam 
silny charakter – nigdy się nie poddaję. 
Zawsze walczę do końca!

Skąd są twoje klientki?
Trudno wyliczyć, ale z Katowic, Żor, 

Rybnika, Tych, Świerklan, Wodzisława 
Śląskiego, Krakowa, a nawet z Warszawy 
i Wrocławia. Zdarzają się również z za-
granicy. W ubiegłym roku miałam przy-
jemność szyć dla pani z Wiednia.

Tworzysz również suknie według 
swojego projektu. 

Tak, ale na to mam zawsze zdecydo-
wanie za mało czasu.  Chodzi mi po głowie 
kilka pomysłów, ale jak uda mi się jeden 
pomysł w ciągu roku zrealizować, to jest 
dobrze. Suknie swojego pomysłu powstają 
głównie na pokazy.

No właśnie – pokazy sukien. To ko-
lejna rzecz, która wyróżnia Cię wśród 
pracowni krawieckich w  naszym po-
wiecie. Ile masz ich już na swoim kącie?

Osiem czy dziewięć. Pierwszy zorgani-
zowała moja znajoma fryzjerka, gdy 
otwierała swój salon fryzjerski. Potem 
były pokazy: „Wojenna narzeczona” na 
Świętojańskich Dniach Łazisk w  2009 
roku, dwa pokazy w obecnej restauracji 
„Kredens”, w sali widowiskowej naszego 
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łaziskie ogrody

Dla niektórych ogród jest przedłu-
żeniem domu. Tak jak dla Elżbiety 
Bugiel, która została w tym roku 

laureatką konkursu Łaziski Ogród, w ka-
tegorii ogród przydomowy. Kiedyś praca 

Mój piękny ogród

w ogrodzie mnie tak nie cieszyła. Wyglądał 
on wtedy całkiem inaczej niż teraz. Rzą-
dziła w nim mama i babcia. Były jarzyny 
i  owoce – mówi pani Elżbieta. – Kiedy 
ogródek znalazł się pod moją opieką, na 
początku kazałam zlikwidować grządki 
jarzynowe i posiać trawę. Później, z roku 
na rok zaczęłam sadzić nowe rośliny. Teraz 
ogród pani Elżbiety jest rajem dla doro-
słych i dla dzieci. Jak sama mówi, w lecie 
w ogrodzie cała rodzina spędza niemal całe 
dnie. Ogród podzielony jest na dwie części. 
Po wyjściu z  domu znajduje się wiele 

Zawsze walczę...
domu kultury, pokaz podczas koncertu 
charytatywnego w Jaśkowicach, w Hotelu 
PIK w Mikołowie, no i  ostatnio pokaz 
w Muzeum Energetyki, który odbił się 
szerokim echem w prasie – z czego bardzo 
się cieszę. Pokłosiem tego wydarzenia 
będzie kalendarz z dziewczynami z pokazu 
stworzony wspólnymi silami z muzeum. 

Zorganizowanie takiego pokazu to 
chyba spore przedsięwzięcie?

Od początku współpracuję z florystką, 
fryzjerką, wizażystką i fotografem. Choć 
na przestrzeni tych wszystkich lat współ-
organizatorki się zmieniały, nie żałuję 
niczego. Każdy pokaz to cenne doświad-
czenie i miłe wspomnienia. Przygotowania 
i dzień pokazu to ogromne emocje i praca 
wielu pozytywnie zakręconych ludzi, 
których na szczęście nie brakuje. Wszystko 
musi być dograne i  zapięte na  ostatni 
guzik, a  modelki to zazwyczaj nasze 

klientki w swoich sukniach. Dla nich to 
też fajna przygoda. Po cichu marzy mi się 
pokaz w zamku w Chudowie i w Śląskim 
Ogrodzie Botanicznym.

Czy nie chciałabyś rozbudować firmy 
i działać na szerszą skalę?

Zdecydowanie nie. Uważam, że od-
niosłam ogromny sukces zaczynając od 
zera i cieszy mnie to, co mam, tu i teraz. 
Czuję się spełniona w mojej małej pra-
cowni i szczęśliwa u boku najbliższych, 
dla których mam czas. To wystarczy.

Jak przyjęłaś informację o przyznaniu 
nagrody Rzemieślnika Roku? 

Nagrody się nie spodziewałam, ale 
bardzo cieszy mnie fakt, że zostałam za-
uważona wśród tak licznego grona rze-
mieślników działających na terenie Łazisk. 
To kolejny dowód na to, że moja praca ma 
sens. I oczywiście mobilizacja, żeby po-
dejmować kolejne wyzwania.

Zatem życzę powodzenia i dziękuję za 
rozmowę. 

Małgorzata Strzelczyk
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odmian roślin, oczko wodne, ogrodowy 
komplet wypoczynkowy i basen. Dzieci 
także mają swoje miejsce – tuż za oczkiem 
wodnym znajduje się prawdziwy plac 
zabaw. Mam dwoje dorosłych synów, 

namówiona przez synową. Byłam zasko-
czona, że zdobyłam pierwszą nagrodę, ale 
nie ukrywam, że mam sporą satysfakcję 
– mówi. – Bon, który był nagrodą wyko-
rzystaliśmy z mężem na zakup grilla ga-
zowego. Mąż pomaga pani Elżbiecie 
w najcięższych pracach w ogródku, ale to 
ona głównie odpowiada za aranżację. Po-
mysły najczęściej pojawiają się przy oglą-
daniu programów ogrodniczych w  tele-
wizji lub podczas przeglądania internetu. 
Pani Elżbieta wyszukuje nowe gatunki, 
a  później znajduje dla nich miejsce 

w  swoim ogrodzie. Praca na świeżym 
powietrzu jest dla mnie odskocznią od 
pracy zawodowej. Czasami przychodzę do 
domu umorusana z ziemi i zmęczona, ale 
jest to dla mnie ogromna przyjemność 
– podsumowuje. 

Często moje córki żartują „Chcesz mieć 
dzień stracony – weź mamę do sklepu 
ogrodniczego” – śmieje się Halina Pra-
chowska. – Ale jest to moja pasja i daje 
mi naprawdę dużo satysfakcji. Ogródek 
działkowy należy do niej od 1993 roku. Od 
tego czasu, każdy kolejny rok przynosi 
zmiany i ulepszenia. Zaczynaliśmy z mężem 
od drewnianej skrzynki na narzędzia. A tu 
nie było nic, tylko trawa. Na początku za-
sadziłam jarzyny i  drzewa owocowe – 
mówi. Na pierwszy rzut oka widać, że pani 
Halina spędza bardzo dużo czasu na pracy 
w ogrodzie. Ilość i  różnorodność roślin 
także robi wrażenie. Co roku staram się 
dołożyć jakąś roślinkę. W tym roku kupiłam 
klon palmowy, motyli krzew, czyli budleję... 
Poza tym od lat jestem zakochana w cle-
matisach – mówi. – W  ogrodzie mam 
dziesięć okazów, każdy w innym kolorze. 
Pani Halina do konkursu zgłosiła swój 
ogródek dopiero w  tym roku, chociaż 
prezes ogródków działkowych już 
w  ubiegłym namawiał ją do wzięcia 

udziału. Zazwyczaj w  ogródku działam 
sama z  pomocą rodziny. Zawsze sobie 
pomagamy, więc kiedy familia usłyszała 
o konkursie od razu się zjechała – mówi. 
Wygrana została wykorzystana na po-
trzeby ogródka: – Kupiłam kosiarkę, która 
była mi potrzebna od dawna, oraz nowe 
rośliny i środki ochronne. Po zakończonej 
pracy w ogródku często jestem zmęczona, 
ale jest to bardzo zdrowe i  przyjemne 
zmęczenie. 

Anna Sikora

Nagrodzony ogród przydomowy Elżbiety Bugiel...

... i działkowy Haliny Prachowskiej

dwoje  wnuków, 
a   t r z e c i  j e s t 
w drodze. Właściwie 
syn z  żoną posta-
nowili zrobić im taki 
plac zabaw. Teraz 
przychodzą tu często 
okoliczne dzieci, 
żeby się bawić i nie 
chcą wracać do 
domu. Czasami jest 
b a r d z o  w e s o ł o  
– śmieje się pani 
Elżbieta. Do wzięcia 
udziału w konkursie 
pani Elżbieta została 
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Swój głos zawdzięcza nie tylko ta-
lentowi, ale również ciężkiej pracy. 
A  wszystko zaczęło się, kiedy miała 
5 lat. Wtedy rodzice zapisali ją na lekcje 
gry na fortepianie u  Barbary Minoł-
-Wałaszek. To właśnie pani Basia jako 
pierwsza zwróciła uwagę na moje 
walory głosowe. A  jako śpiewaczka 
operowa, wiedziała, co mówi. Zaczęła 
namawiać moich rodziców, żeby 
kształcili mnie w  tym kierunku – opo-
wiada Patrycja. Ale jeszcze upłynęło 
trochę czasu, zanim faktycznie skupiła 
się na swoim wokalu. Reprezentowała 
szkołę – łaziską „piątkę” – w konkursach 
wokalnych, m.in. podczas Śląskiego 
Śpiewania czy British Song Festiwal. 
Dopiero kiedy skończyła 15 lat, rozpo-
częła naukę w Państwowej Szkole Mu-
zycznej I i II stopnia im. Mieczysława 
Karłowicza w Katowicach. Przez cztery 
lata ciągnęła dwie szkoły – kończyła 
ostatnią klasę gimnazjum i potem trzy 
lata „Miarki” równocześnie kształcąc 
śpiew solowy w szkole muzycznej. Co-
dziennie byłam w domu o 21.15, a jeszcze 
trzeba było się przygotować na następny 
dzień, odrobić zadanie. Czasami wsta-
wałam o 4.00 rano i uczyłam się przed 
lekcjami. Największy kryzys przeży-
wałam w trzeciej klasie Karłowicza, ale 
moja przyjaciółka mnie mobilizowała. 
Rok później zdawałam podwójną maturę. 
Jako jedyna w mikołowskim liceum wy-
brałam historię muzyki. Ten przedmiot 
miałam potem mieć na egzaminie 
wstępnym na studia muzyczne, więc to 
był dobry pomysł. W  Karłowiczu zda-
wałam jeden egzamin ustny i  dwa ze 
śpiewu – wspomina łaziszczanka.

Zdawała do Akademii Muzycznej 
im.  Karola Szymanowskiego w  Kato-
wicach na kierunek wokalno-aktorski, 
ale zabrakło jej parę punktów. O jedno 
miejsce na tym wydziale co roku walczy 
około 130 osób. Dostaje się 12, 13 
chętnych. Patrycja postanowiła, że za 
rok znowu spróbuje, ale żeby nie mar-

Głos to jej siła
Jest rodowitą łaziszczanką i od najmłodszych lat związała swoje życie z muzyką. 

Śpiewała już na deskach Gliwickiego i Łódzkiego Teatru Muzycznego czy Filharmonii 
Śląskiej w Katowicach. Patrycja Tańczyk w czerwcu obroniła tytuł magistra na 
kierunku wokalno-aktorskim Akademii Muzycznej im. Karola Szymanowskiego 
w Katowicach. Łaziszczanie mogli nieraz usłyszeć jej głos – czy to podczas występów 
w  Miejskim Domu Kultury, czy w czasie uroczystości kościelnych. Łaziszczanka 
prowadzi również scholę Vox Angelica i  jest organistką w kościele parafialnym 
w Łaziskach Dolnych. W tym roku została uhonorowana nagrodą burmistrza miasta 
za osiągnięcia w dziedzinie twórczości artystycznej, upowszechniania i ochrony 
kultury

nować czasu, rozpoczęła studia zaoczne. 
Po roku znowu przystąpiłam do eg-
zaminu – tym razem już z sukcesem. Po 
trzech latach podczas egzaminu licen-
cjackiego usłyszałam nawet od pro-
fesora, który był na egzaminie wstępnym, 

że nie rozumie, dlaczego mnie wtedy nie 
przepuścił – dodaje nasza rozmówczyni. 
Pierwsze dwa lata – oprócz kształcenia 
śpiewu, słuchu, zajęć z aktorstwa, ćwi-
czenia dykcji, miała również obo-
wiązkowo fortepian, a ostatnie dwa lata 
– także studium pedagogiczne.

Już w czasie studiów miała możliwość 
śpiewania na dużych scenach mu-
zycznych w regionie i reprezentowania 
swojej uczelni podczas konkursów. 
Została finalistką międzynarodowego 
konkursu „Iuventis Canti” na Słowacji, 
gdzie zdobyła Grand Prix za najlepsze 
wykonanie arii barokowej. Ma na 
swoim koncie występy solowe na 
scenach Gliwickiego i  Łódzkiego 
Teatru Muzycznego. W  Gliwicach 
pierwszy raz śpiewałam w duecie – z so-
listą opery wrocławskiej Łukaszem 
Gajem. Było to dla mnie naprawdę 
niesamowite przeżycie. Ale wiąże się 

z  tym występem również zabawna hi-
storia. Były to koncerty karnawałowe 
i podczas jednego z wejść wznosiliśmy 
toast. Podczas pierwszego spektaklu 
w  kieliszkach była woda, a  podczas 
drugiej odsłony już nie. Niestety, nikt 
mnie nie uprzedził i kiedy przechyliłam 
kieliszek, moja mina mówiła wszystko. 
Ale udało mi się szybko opanować i za-
tuszować zaskoczenie – wspomina ła-
ziszczanka. W maju tego roku wystąpiła 
na Ogólnopolskim Konkursie im. Jana 
Kiepury i  ze 130 osób dostała się do 
ścisłej ósemki. Nie mogła odebrać na-
grody burmistrza podczas Świętojań-
skich Dni Łazisk, bo w  Filharmonii 
Śląskiej  w  Katowicach śpiewała 
pierwszą arię Królowej Nocy z Czaro-
dziejskiego Fletu Mozarta.

Na egzaminie magisterskim pod 
koniec czerwca broniła pracy pisemnej 
pt. Historia rodziny Borgiów inspiracją 
do stworzenia opery Gaetano Donizet-
tiego. Literacko-muzyczna analiza partii 
Lucrezi. Potem jeszcze miała dwa eg-
zaminy ze śpiewu. Studia skończyła 
z  bardzo wysokim wynikiem – 23 na 
25 możliwych do zdobycia punktów. Ale 
jeszcze z  uczelnią się nie żegna. We 
wrześniu będzie zdawała egzamin na 
studia doktoranckie. Szkoda, że już roz-
stajemy się z  moim rokiem. Byliśmy 
bardzo zżytą grupą. Na zakończenie 
studiów przygotowywaliśmy musical 
Heathrow 14.05. Muzykę napisali stu-
denci, a  scenariusz dr Beata Dzia-
nowicz, która współpracowała również 
przy filmie Macieja Pieprzycy Chce się 
żyć. W musicalu grałam osobę niepeł-
nosprawną, więc musiałam nauczyć się 
poruszać na wózku. To nie jedyne trudne 
doświadczenie aktorskie – w  wysta-
wianym w  ramach dyplomu licencjac-
kiego Tangu Mrożka umierałam na 
scenie. Ale wracając do musicalu He-
athrow 14.05 – ostatni raz graliśmy go 
w maju w Bydgoszczy. Tam dotarło do 
nas, że w takim składzie spotykamy się 
po raz ostatni. Tym bardzie jest nam żal, 
bo byliśmy naprawdę zgraną, fajną 
ekipą – zaznacza śpiewaczka.

Plany na przyszłość? Docelowo myśli 
o pracy za granicą. Koleżanka ze studiów 
już wyjechała na kontrakt do Staatsoper 
– najstarszego teatru operowego w Ber-
linie. Pomoże mi dopracować CV i pod-
powie, gdzie wysłać nagranie. Ale rynek 
śpiewaczy jest bardzo trudny. Co roku 
studia opuszczają nowi uzdolnieni 
muzycy, więc trzeba się liczyć z tym, że 
taki kontrakt nie będzie trwał wiecznie. 

20

Patrycja Tańczyk podczas występu w Filharmonii Śląskiej



1 - 31 sierpnia 2015

gazeta łaziska

20

nagrodzeni

Głos to jej siła

Biegać zaczęła właściwie przez przy-
padek. W 2002 roku wzięła udział w za-
wodach międzyszkolnych, podczas 
których reprezentowała Szkołę Pod-
stawową nr 1. Miała wówczas 10 lat 
i   w  swojej kategorii wywalczyła 
III  miejsce. Tam zauważył ją Alojzy 
Kaleja, ówczesny trener sekcji biegaczy, 
i zaproponował wyjazd na zawody. Za-
jęłam wtedy również III miejsce i  wła-
ściwie od tego startu zaczęła się moja 
przygoda z bieganiem. Treningi odbywały 
się co drugi dzień – trwały zazwyczaj 
około godziny. Jeżeli zbliżały się jakieś 
zawody, harmonogram mógł ulec 
zmianie, wówczas trening był intensyw-
niejszy – opowiada Michalina. Młoda 
łaziszczanka okazała się niezwykle 
zdolną sportsmenką i  po skończeniu 
gimnazjum dostała się do Szkoły Mi-
strzostwa Sportowego w Raciborzu. To 
była dość znacząca zmiana w moim życiu 
– wyprowadziłam się do internatu, byłam 
zdana na siebie, musiałam sama się mo-
bilizować. Treningi odbywały się dwa 
razy w  ciągu dnia – przed zajęciami 
w szkole i po nich. Oprócz tego trzeba 
było się oczywiście przygotować do lekcji. 
Kiedy przychodziły trudne chwile, mu-
siałam sama wziąć się w garść. W domu 
zawsze można było przyjść do mamy czy 
siostry, poradzić się czy po prostu po-
gadać – wspomina swój pobyt w Raci-

Sport kształtuje charakter

Dlatego cieszę się, że zrobiłam studium 
pedagogiczne, bo w przyszłości bardzo 
chciałabym uczyć śpiewu – wyznaje 
Patrycja Tańczyk. Już ma w tym sporą 
praktykę, bo od 7 lat prowadzi scholę 
Vox Angelica w  Łaziskach Dolnych, 
która uświetnia uroczystości kościelne 
nie tylko w parafii, ale również w innych 
kościołach w powiecie. Sama Patrycja 
zapraszana jest również na śluby, żeby 

zaśpiewać Ave Maria czy Panis Ange-
licus. Trzy lata temu została organistką 
w kościele w Łaziskach Dolnych.

Muzyka zdominowała całe jej życie 
i  trudno jej znaleźć czas na dodatkowe 
hobby. W  wolnych chwilach uwielbia 
spacery ze swoim labradorem Maksem. 
Poza muzyką klasyczną lubi wracać do 
starego dobrego polskiego rocka. Po 
cichu marzy o  tym, żeby zaśpiewać 
kiedyś na deskach opery w Sydney. Ży-
czymy spełnienia marzeń!

Małgorzata Strzelczyk
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borzu łaziska biegaczka i zaznacza, że to 
była ważna lekcja w jej życiu i cieszy się, 
że sobie poradziła.

Po powrocie do Łazisk trafiła na 
trenera, który nie do końca przemyślał 
plan treningowy dla młodej zawodniczki. 
Michalina „przetrenowała się” i musiała 

zrobić sobie przerwę. Trwało to rok. Tak 
naprawdę, nie wiedziałam, czy jeszcze 
wrócę do biegania. Oczywiście w czasie 
tej przerwy biegałam, ale bardziej rekre-
acyjnie, tak dla siebie. Po ostatnich do-

świadczeniach nie wiedziałam, czy da-
łabym radę wrócić do biegania na po-
ważnie – stwierdza biegaczka. Pewnego 
dnia – biegając w okolicy stadionu – zo-
baczyła, jak Anna Bonk, obecnie tre-
nerka sekcji lekkiej atletyki MOSiR-u 
Łaziska Górne, prowadzi trening młodych 
zawodników. Zauważyłam, że ten trening 
wygląda inaczej, że jako młoda trenerka 
ma świetne podejście do zawodnika. 
Postanowiłam spróbować jeszcze raz 
– dodaje. 

Michalina wróciła do biegania i znowu 
zaczęła odnosić sukcesy. W 2013 roku 
zajęła III miejsce w Mistrzostwach Śląska 
Seniorów, Juniorów i  Juniorów Młod-
szych w  Sosnowcu, w  2014 roku 
–  II miejsce w Akademickich Mistrzo-
stwach Śląska w biegach przełajowych 
na 2000 m w Katowicach i II miejsce – na 
800 m. W tym roku była trzecia w Spale 
na 2000 m i również trzecia w Mistrzo-
stwach Śląska w biegach przełajowych 
na 4000  m. Łaziszczanka lubi biegi 
uliczne – ostatnio wzięła udział w  Mi-
strzostwach Polski Kobiet w  Bielsku-
-Białej. Jednak coraz intensywniej myśli 
o biegach górskich. W sierpniu ubiegłego 
roku wygrała w  kategorii kobiet Bieg 
Górski o  Breńskie Kierpce, organi-
zowany w Brennej. W przyszłości chcia-
łabym się skupić właśnie na bieganiu 
w  górach. Jest to dla mnie nowe, inne 
wyzwanie. Bieg w górach trzeba inaczej 
rozplanować, odpowiednio rozłożyć siły. 
Choć innych startów, np. biegów 
ulicznych, nie mam zamiaru odpuszczać, 
to jednak biegi górskie chciałabym po-
stawić na pierwszym planie – zaznacza 
nasza rozmówczyni.

 Idolem sportowym Michaliny Men-
deckiej jest Justyna Kowalczyk. Bardzo 
mi imponuje jako kobieta i  jako sport-
smenka. Jest niezwykle wytrwała i potrafi 
dążyć do celu – mówi o polskiej biegaczce 
narciarskiej. A  co z  przyszłością? Mi-
chalina chciałaby jak najdłużej biegać i nie 
ukrywa, że marzy się jej taka praca, która 
nie będzie kolidowała ze sportową pasją. 
A czy dalej będzie reprezentować Łaziska? 
Nie wiadomo. Jej chłopak – Łukasz 
Zejdler – jest piłkarzem ekstraklasy, gra 
w Cracovii. Łukaszowi niebawem kończy 
się kontrakt i – w zależności od propozycji 
– może wyjechać do innego klubu, np. na 
drugi koniec Polski. Dlatego na razie nie 
szukam tu na miejscu pracy, bo być może 
będziemy wyjeżdżać – zaznacza Michalina. 

Parze życzymy powodzenia i  mamy 
nadzieję, że Michalina jeszcze będzie re-
prezentowała barwy Łazisk.

Małgorzata Strzelczyk

Ma 23 lata i licencjat z zarządzania sportem. Lubi czytać książki, ma słabość do 
zwierząt i interesuje się zdrowym odżywianiem. Jednak na pierwszym miejscu, od 
prawie 13 lat, jest bieganie. Michalina Mendecka jest zawodniczką sekcji lekkiej 
atletyki MOSiR-u Łaziska Górne i ma na swoim koncie sporo sukcesów – tylko 
w tym roku zajęła III miejsce w Halowych Mistrzostwach Śląska w Spale na dystansie 
2000 m oraz w  mistrzostwach Śląska w  biegach przełajowych na 4000 m. 
20  czerwca podczas Świętojańskich Dni Łazisk odebrała nagrodę II stopnia za 
osiągnięcia sportowe

Michalina Madecka podczas zawodów
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Czy nagroda, którą otrzymałyście 
z  rąk burmistrza Aleksandra Wyry, 
jest dla was szczególnym wyróż-
nieniem?

Małgorzata Kurcok: Tak! Czujemy 
ogromne wsparcie ze strony miasta. 
Zwłaszcza, kiedy dowiedziałyśmy się 
o tej nagrodzie. Dla mnie to szczególnie 
ważne, bo widzę, że miasto jest ze mnie 
dumne. Dobrze, że mogę reprezentować 
rodzinne Łaziska, mimo tego, że kręgle 
klasyczne nie są takie popularne.

Katarzyna Ciałoń: Niestety nie mo-
głyśmy uczestniczyć w Świętojańskich 
Dniach Łazisk, bo byłyśmy na zawodach. 
Odebrałyśmy nagrodę osobiście od bur-
mistrza. Wszyscy nam gratulowali. Czu-
łyśmy się naprawdę wyjątkowo. 

Czym zajmujecie się w życiu?
MK: Ja właśnie zdałam maturę w tym 

roku. Teraz chciałabym zacząć naukę na 
Uniwersytecie Ekonomicznym, na kie-
runku ekonomia. Właściwie śladami 
brata. Wcześniej chodziłam do I Liceum 
Ogólnokształcącego im. Karola Miarki.

KC: Ja od września zacznę maturalną 
czwartą klasę, bo chodzę do Technikum 
nr 5 w  Tychach, o  profilu technik-lo-
gistyk. 

Jesteście przyjaciółkami nie tylko na 
torze, ale także prywatnie.

MK: Znamy się już od podstawówki.
KC: Albo i dłużej nawet... Nasze ro-

dziny też się znają. 
Jak zaczęła się wasza pasja gry 

w kręgle klasyczne?
MK: Zaczęło się około pięć lat temu. 

Mój brat chodził na kręgle klasyczne. 
Dużo opowiadał w domu, że bardzo mu 
się to podoba i  stwierdziłam, że pójdę 
z nim na jeden trening i zobaczę. I  tak 
zostało. Sama chodziłam miesiąc, 
a później dołączyła do mnie Kasia. 

KC: Później już ten sport bardzo mocno 
nas wciągnął. Chodziłyśmy prosto po 
szkole, bo uczyłyśmy się w gimnazjum 
w  Łaziskach Średnich. No i  tak się 
wszystko zaczęło... Potem wspólnie za-
częłyśmy brać udział w zawodach...

MK: Dzięki wyjazdom na zawody 
mamy okazję zobaczyć wiele miejsco-
wości w Polsce. Oczywiście pojawiają 
się także nowe znajomości z  całego 
kraju. 

Czym są kręgle klasyczne?
KC: Kula dla nas waży już pięć kilo-

gramów, dla młodszych 3,5 kilograma. 
Bowling od kręgli klasycznych różni się 
przede wszystkim właśnie kulą. W bow-
lingu palce wkłada się w specjalne otwory 
w  niej, poza tym jest większa. Naszą 
obejmuje się dłonią.

Przyjaciółki od kręgli
– rozmowa z Małgorzatą Kurcok i Katarzyną Ciałoń

MK: Różni się także ilość kręgli. 
W bowlingu jest 10, a w naszym sporcie 
– 9 kręgli. Mamy też odpowiednie kroki. 
Każdy, wiadomo, ma swój styl gry – jedni 
wyrzucają spod brzucha, jedni nią kręcą... 
Ważną rolą trenera jest też poznanie stylu 
danego zawodnika.

KC: Bowling, można powiedzieć, to 
całkiem inna bajka...

MK: Kiedy opowiadam znajomym 
o  kręglach klasycznych, to zawsze się 
dziwią. Mówią, że takie małe rączki nie 
mogą pchać tak ciężkiej kuli! Jest też 
specjalny klej, którym smaruje się ręce. 
Mamy też specjalne buty, które nie po-
winny się ślizgać, ale je też smarujemy 
klejem.

Kto jest waszym trenerem?
KC: Trenuje nas Henryk Lisowski 

i Tadeusz Bożek. Bardzo nas wspierają, 
zwłaszcza na zawodach. Powtarzają, że 
zawsze są z nami. W KS Polonia Łaziska 
trenuje sporo osób, ale brakuje młodszych 
od nas.

A jak wyglądają wasze treningi?
KC: Trenujemy na kręgielni w Łazi-

skach Średnich, w poniedziałki i  środy 
po trzy godziny. 

MK: Niestety w  czasie wakacji krę-
gielnia jest zamknięta. Jeżeli chodzi 
o sam trening, to najważniejsza jest roz-
grzewka. Rozciągamy się, robimy przy-
siady i skłony. 

KC: Ważne jest aby dobrze rozgrzać 
ręce i  nogi. Czasami zdarzają się za-
kwasy, zwłaszcza w nogach. Ręce mnie 
jakoś nigdy nie bolały... Ten sport jednak 
mocno działa na mięśnie nóg. Dużo osób 
ma problemy z kolanami, bo cały ciężar 
opiera się właśnie tam. Ważne jest, żeby 
zachować równowagę.

Jakie były wasze pierwsze sukcesy?
KC: To chyba wyjazd do Poznania na 

zawody w czarnej kuli. Tam zdobyłam 
czwarte miejsce.

MK: Ja zajęłam wtedy drugie miejsce. 
KC: Stres był niemożliwy, ale już mia-

łyśmy na koncie jakiś sukces. Później 
podchodziłyśmy do tego spokojniej. Nie 
można się po prostu poddawać i  trzeb 
grać do końca.

A najważniejszy sukces?
KC: Dla mnie chyba największym 

sukcesem są cztery medale zdobyte w ze-
szłym roku. Złoto, dwa srebra i brąz. 

MK: Ja za swój największy sukces 
uważam Mistrzostwo Polski. Ale suk-
cesem w  ogóle jest dla mnie fakt, że 

dzięki kręglom otworzyłam się bardzo na 
ludzi. Mamy bardzo dużo wspomnień 
i bardzo się do siebie zbliżyłyśmy. Było 
wiele zabawnych sytuacji. Często po 
zawodach spędzamy noc w hotelu i tam 
dochodzi do śmiesznych sytuacji.

KC: Bardzo chciałybyśmy kiedyś po-
jechać na Mistrzostwa Świata. Może 
w przyszłym roku się uda...

A co dalej z kręglarstwem? Chcecie 
uprawiać ten sport zawodowo?

KC: Trener zawsze powtarza nam, że 
najważniejsza jest nauka. Kręgle kla-
syczne nie są popularnym sportem.

MK: Ciężko zawodowo się z  tego 
utrzymać. No chyba, że zrobić kurs tre-
nerski... Czasami o tym rozmawiamy, ale 
los pokaże, jak będzie.

Dziękuję za rozmowę
Anna Sikora

Małgorzata Kurcok i  Katarzyna 
Ciałoń startują w  zawodach spor-
towych w  ramach sekcji kręgli kla-
sycznych MOSiR Łaziska Górne. Od 
kilku lat odnoszą liczne sukcesy w za-
wodach lokalnych i  ogólnopolskich. 
Ostatnim największym sukcesem 
dziewcząt było zdobycie I  miejsca 
w  Mistrzostwach Polski Par Juniorek 
Młodszych we Wronkach. W tym roku, 
z okazji Świętojańskich Dni Łazisk, za-
wodniczki otrzymały z  rąk burmistrza 
Aleksandra Wyry, nagrodę II stopnia 
za osiągnięcia sportowe w kręglarstwie 
klasycznym.
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sport

Polonia Łaziska – Nadwiślan Góra 
1:3 (1:0) 

Bramki: 1:0 Tyszczak 18’, 1:1 Skrobol 
54’, 1:2 Mąka 68’, 1:3 Szepietowski 70’

Łaziszczanie letnie przygotowania do 
nowego sezonu rozpoczęli od potyczki 
z wyżej notowanym, grającym w II lidze 
Nadwiś lanem.  War to  dodać ,  że 
w barwach Nadwiślana wystąpiło trzech 
graczy, którzy w ubiegłym sezonie repre-
zentowali zespół z  Łazisk – Tomasz 
Rybak, Patryk Widuch oraz Mateusz 
Majsner. Poloniści udanie rozpoczęli 
spotkanie i w 18. minucie objęli prowa-
dzenie – po błędzie prawego obrońcy 
z Góry, który za słabo wycofał piłkę do 
bramkarza, płaskim strzałem pomiędzy 
nogami goalkeepera futbolówkę w siatce 
umieścił Tyszczak. Goście w pierwszej 
odsłonie stworzyli sobie trzy groźne sy-
tuacje – najpierw przy strzale z ostrego 
kąta piłkę sprzed bramki wybił jeden 
z naszych obrońców, następnie po ude-
rzeniu z 16 metrów futbolówkę nogami 
odbił Franke, a na koniec piłkę w siatce 
umieścił Mateusz Majsner, ale arbiter 
liniowy dopatrzył się w tej sytuacji spa-

Porażka z drugoligowcem
lonego. Po zmianie stron zdecydowanie 
lepszym zespołem był już Nadwiślan 
– o ile Franke zdołał obronić strzał Sze-
pietowskiego z  linii szesnastki, to już 
w 54. minucie był bezradny. Lewą flanką 
popędził Musiolik, po czym piłkę po jego 
dośrodkowaniu głową do siatki skierował 
Skrobol. W kolejnych minutach Franke 
dwukrotnie ratował Polonię przed stratą 
bramki – najpierw po strzale z  ostrego 
kąta, a następnie w sytuacji sam na sam 
z napastnikiem Nadwiślana. W 68. mi-
nucie kolejny błąd w ustawieniu naszej 
defensywy wykorzystał Mąka, który po 
podaniu Tronta wykorzystał sytuację 
jeden na jednego z naszym bramkarzem. 
Dwie minuty później górzanie dołożyli 
kolejne trafienie – na skraju pola karnego 
naszego obrońcę wymanewrował Szepie-
towski, po czym mierzonym, płaskim 
uderzeniem minął goalkeepera Polonii. 
W końcowych fragmentach meczu Nad-
wiślan miał jeszcze dwie sytuacje – po 
centrze z  rzutu rożnego w słupek trafił 
Szepietowski, a  sytuacji sam na sam 
z bramkarzem nie wykorzystał Skrobol.

mkk

Polonia Łaziska – Orzeł Mokre 6:1 
(3:0)

Bramki: 1:0 gol samobójczy 14’, 2:0 
Tyszczak 29’, 3:0 Węglarz 30’, 4:0 
Paszek 57’, 4:1 Pisarek 69’, 5:1 Kacz-
marczyk 84’, 6:1 Kaczmarczyk 86’

Polonia Łaziska nie miała litości dla 
grającego na co dzień w lidze okręgowej 
Orła Mokre i w swoim drugim sparin-
gowym spotkaniu tego lata rozbiła niżej 
notowanego rywala aż 6:1. Tylko w po-
czątkowych minutach piłkarze Orła 
potrafili dotrzymać kroku łaziszczanom, 
ale już pod koniec pierwszego kwa-
dransa Polonia objęła prowadzenie po 
samobójczym trafieniu zawodnika gości. 
Łaziszczanie strzelanie kontynuowali 
pod koniec kolejnych 15 minut – naj-
pierw drogę do siatki znalazł Tyszczak, 
a następnie gola na 3:0 zdobył Węglarz. 
Po zmianie stron podopieczni duetu 
Majsner-Mazur kontynuowali stwa-
rzanie dogodnych sytuacji, a  kolejną 
z  nich w  57. minucie wykorzystał 
Paszek. Orzeł odpowiedział w 69. mi-
nucie trafieniem eks-polonisty Pisarka, 
ale w  ostatnich minutach wysoką wy-
graną Polonii przypieczętował Kacz-
marczyk, który dwukrotnie pokonał 
bramkarza Orła. mkk

Z Orłem na 
szóstkę

I Grand Prix Łazisk Górnych w pla-
żowej piłce siatkowej – organizowane 
na terenie Ośrodka Rekreacyjno-Spor-
towego „Żabka” – składało się z  tur-
niejów kwalifikacyjnych, które od-
bywały się 4, 11, 18 lipca oraz turnieju 
finałowego. W sumie w turnieju wzięło 
udział 13 drużyn. Do finału, który roze-

Letnie rozgrywki
grano 25 lipca, zakwalifikowało się 
8 najlepszych zespołów. Sędziami były 
zawodniczki II ligi Polonii Łaziska. 
Organizatorem był Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji pod patronatem De-
cathlon Mikołów. Sponsorem nagród był 
również Urząd Miejski w Łaziskach 
Górnych. młs

MK Górnik Katowice – Polonia 
Łaziska 1:2 (0:0)

Bramki: 0:1 Czupryna 67’ 0:2 za-
wodnik testowany 82’ 1:2 Trzaskalski 86’

Kolejnym sparingpartnerem podczas 
letnich przygotowań podopiecznych 
duetu Majsner-Mazur był występujący 
w lidze okręgowej MK Górnik Ka-
towice. W pierwszej połowie spotkania 
sytuacji podbramkowych było jak na 
lekarstwo i zakończyła się ona bezbram-
kowym remisem. Po zmianie stron do 
głosu zaczęli dochodzić poloniści 
– wreszcie w 67. minucie łaziszczanom 
udało się zdobyć gola, po tym jak sku-
tecznie z dystansu uderzył Czupryna. 
Kwadrans później po bramce zawodnika 
testowanego poloniści prowadzili już 
2:0, ale w 86. minucie kontaktowe tra-
fienie zaliczył Trzaskalski, który wy-
korzystał błąd bramkarza Polonii. 

mkk

Wygrana 
z Górnikiem

Najlepsi zawodnicy odebrali nagrody 25 lipca, po rozgrywkach finałowych
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Tomasz Rybak 35 2914 83 4 1 0
Patryk Widuch 37 2896 78 0 0 0

Krzysztof Gersok 33 2737 83 0 10 3
Marek Mazur 30 2522 84 1 7 0

Krzysztof Suchecki 36 2509 70 5 7 1
Paweł Mazurek 34 2489 73 0 6 1
Daniel Paszek 29 1931 67 1 3 0
Rafał Franke 19 1709 90 0 0 1

Mateusz Kruk 23 1704 74 1 2 0
Jacek Rączka 28 1641 59 0 2 0

Damian Gieracz 17 1530 90 0 0 0
Tomasz Wawrzyniak 16 1440 90 2 4 0

Mateusz Majsner 16 1335 83 0 2 0
Michał Łęszczak 16 1334 83 1 0 0

Tadeusz Tyc 15 1229 82 5 7 1
Mateusz Wawoczny 19 1220 64 1 4 0

Adam Krakowski 19 1095 58 3 2 0
Damian Czupryna 16 946 59 1 2 0
Jakub Nawrocki 16 905 57 1 3 0
Michał Łoboda 16 754 47 0 2 0
Maciej Wolny 14 678 48 0 2 0
Alex Tyszczak 22 549 25 3 1 0

Jacek Jarnot 10 476 48 1 1 0
Ireneusz Badura 13 399 31 1 1 0

Michał Suda 15 337 22 0 1 1
Łukasz Miś 2 180 90 0 0 0

Miłosz Węglarz 6 51 8 0 1 0
Piotr Botor 4 17 4 0 0 0

Rafał Małecki 1 1 1 0 0 0
Kolejno: imię i nazwisko; występy; rozegrane minuty; minuty na mecz; bramki; żółte kartki; czerwone kartki

Tyskie rezerwy ograne
Polonia Łaziska – GKS II Tychy 

2:1 (0:0) 
Bramki: 0:1 Pryszcz 62’, 1:1 Wa-

woczny (k.) 65’, 2:1 Korcz 76’
17 lipca Polonia Łaziska rozegrała 

mecz kontrolny z  drugą drużyną 
GKS-u  Tychy, z  którą to przyjdzie 
zmierzyć się łaziszczanom również 
w  trakcie zbliżającego się sezonu, po-
nieważ tyszanie poprzednie rozgrywki 
zakończyli z awansem z ligi okręgowej. 
Podobnie jak w konfrontacji z Górnikiem 

Katowice na bramki trzeba było poczekać 
do drugiej połowy –  w  62.minucie na 
prowadzenie beniaminka IV ligi wypro-
wadził Pryszcz, który uderzeniem zza 
pola karnego pokonał Marszałka. Polo-
niści odpowiedzieli po trzech minutach, 
kiedy to po faulu na Kruku jedenastkę 
na gola zamienił Wawoczny. Decydujące 
trafienie zaliczył na kwadrans przed 
końcem Korcz, który po asyście Paszka 
umieścił futbolówkę w siatce. 

mkk

Podsumowanie sezonu – statystyki indywidualne
W zakończonym sezonie 2014/2015 w barwach Polonii Łaziska wystąpiło 29 za-

wodników. Poniżej przedstawiamy najważniejsze liczby dotyczące ich występów.

1. kolejka (8 sierpnia)
GTS Bojszowy – Polonia Łaziska 
Górne
2. kolejka (15 sierpnia)
Polonia Łaziska Górne – Spójnia 
Landek
3. kolejka (22 sierpnia)
ROW 1964 II Rybnik – Polonia Ła-
ziska Górne
4. kolejka (29 sierpnia)
Polonia Łaziska Górne – Granica 
Ruptawa

 PIŁKA NOŻNA

Terminarz – IV 
liga, gr. śląska II 



Wtorkowe wycieczki, wyjazdowe środy, zajęcia świetlicowe, 
sportowe, zumba, rolki… - to tylko niektóre propozycje dla dzieci, 
które są organizowane w mieście. Miejski Dom Kultury zabierał 
już dzieci do kina, do wrocławskiego zoo i Afrykarium, Śląskiego 
Ogrodu Botanicznego i do zamku w Będzinie. Wydział Edukacji, 
Ochrony Zdrowia, Kultury i Sportu organizował wyjazdy do Sztolni 
Czarnego Pstrąga, na zamek w Toszku, do Jankowic koło Pszczyny, 
gdzie zwiedzano zagrodę żubrów, do parku i skansenu w Pszczynie, 
na zamek w Ogrodzieńcu i na Górze Birów. Dzieci – w ramach 
wtorkowych wycieczek – pojadą jeszcze do Bielska, Krakowa, 
Ustronia i Zatoru. Piłka nożna, zajęcia rekreacyjno-sportowe, cykl 
turniejów w siatkówce plażowej, tenis stołowy czy badminton – to 
tylko niektóre propozycje przygotowane przez Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji. Na „Żabce” dzieci mogą za darmo uczyć się 
jazdy na rolkach oraz brać udział w zajęciach zumby. Powiatowa 
i Miejska Biblioteka Publiczna zaprasza m.in. na bicie rekordów 
bibliotecznych, zabawy ruchowe, gry towarzyskie oraz ćwiczenia 
z logicznego myślenia. Poniżej fotorelacja z pierwszego miesiąca 
wakacji. mred.

Wakacje na półmetku
Wycieczka zorganizowana przez UM do Ogrodzieńca

Jedną z atrakcji wyjazdu do Będzina było spotkanie z rycerzem

Grupa z MDK na placu zabaw

Darmowe lekcje jazdy na rolkach

Zajęcia świetlicowe w Miejskim Domu Kultury

Na zajęciach w MDK jest wesoło

Zajęcia plastyczne w bibliotece

Upały sprzyjają wizytom na „Żabce”


